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in eresie P 

Na cześć sesji Rady Najwyższei ZSRR 
radziecki ś.wiat pracy masowo podeimuje 

zobowiązania produkcyjne 
W fabrykach i zakładach pracy I innych kopalniach Prokopiewska gór 

Związku Radzieckiego rozwija się uicy wydobywają codziennie setki 
współzawodnictwo socjalistyczne dla ton węqla ponad plan. R~bacze sta­
uczczenia zbliżającej się sesji Rady chanowcv półtorakrotnie i dwukrot­

Najv.ryższej ZSRR. nie przekraczają swe zadania dzienne. 

Górnicy KOPALNI Nr 7 w Proko- W ramach współzawodnictwa wz.ro­
piewsku (Zagłębie Kuźnieckie) rozpo sła znacznie wydajność pracy zakra­
częli współzawodnictwo o wykonanie dów hulniczvch „ZAPOROZSTAL". 

6-miesięcznego planu wydobycia wę Ostatnio brygada walcarza A. }gna 

gla do dnia 12 czerwca - daty zwo- tienko osiągnęła rekordową wydaj. 

łania sesji. W kopalniach im. ność, wykonując zadanie dzienne·-·w 
STAI.INA, im. WOROSZYŁOWA i w 124 proc. • 

i przyjaznego wspóliycia narodów 
Komunikat o układach zawartych 

-mit;dzy Rzeczpospolitą Polskq 
a Niemiecka. Republika. Demokratyczna. 

WARSZAWA (PAP). - W dniach 
5 i 6 czerwca br. bawiła w Warsza­
wie delegacja rządowa Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej, pod prze 
wodnictwem wfoepremiera Waltera 
Ulbrichta. W skład delegacji wcho· 
dzili: 
1\linister Handlu WewnętrznO..Nie-

mieckiego, Handlu Za.granicznego i 
Zaopatrzenia - Georg Handke, 

Wiceministe-r Spraw ZagranlC"Z­
nycb - Anton Ackermann, 

Wiceminister Planowania - Bru· 
no Leuschner ~ 

Wiceminister Finansów 
Rnmpf, 

Willi 

W c7.asie rozmów przeprowadzo· 

Prezydent Pieck do Tomasza Manna 
BERLIN (PAP) - Z okazji 75 ~ 

cznicr urodzin wybitnego pisarza nie 
mieckiego - Tomasza Manna, pre· 
zydent Niemiookiej Republiki D<'mo­
krat~·cznej - Wilhelm Pieck wysto­

sował do pi·zebywającego '"' Lugano 
jubilata depeszę grati.1lacyjną. 

• W pańskiej osobie składam hołd 
- głosi telegram - nie tylko wieE-de 
tnu pisarzom niemieckiem11, lec7 rów 
nie:?; nimomncmu bojownikowi o i>O­
kój, z<lacydowanemu \Vl'Ogowi fa:>zyJ­
mll i reakcji imperialistycznej. 

Depesz~ gi·i:.tulacyjne wystosowali 
również do Tomasza Manna premier 
Grotewohl, minister oświaty - Wan­
dell oraz Zarząd Główny Niemieckiej 
Socjalis~·cznej Partii Jedności (SED). 

100 tys. włókniarzy 
strajkuje w Belgii 

BRUKSELA (PAP) - Od 30 ma• 
ja trwa w Belgii strajk 100 tysię~y 
włókniarzy. Wszystkie fabryki włó· 
kiertnicze we Flan.drii, Walonii i 
Brukseli zostały unieruchomione. 

nycb między delegacją a Rządem 
Polskim omawiano zagadnienia in­
teresujące obydwa rządy, związane 
z dążeniami do utrzymania pokoju. 

W wyniku rozmów obie strony u· 
zgodnily wspólną deklarację w spra 
wie wytyczenia ustalonej I istnieją­

cej państwowej granicy polsko - nie 
mieckiej na Odr:ie i Nysie Łużyckiej. 

W czasie pobytu niemieckiej dele­
gacji rządowej dokonano poważnego 
kroku na.przód w dziedzinie zacieś­
nienia stosunków gospodarczych mię 
dzy obu państwami. 

Została. podpisana. umowa o wzaje 
mnym obrocie towarowym i płatni· 
czym na. rok 1950, która zapewnia. 
wzrost obrotów handlowych o prze­
szło 60 proc. w Porównaniu iZ rokiem 
ubległym oraz porozumienie w spra 
wie ułatwień kredytowych w obro­
cie towarowym ze strony Rrlądu Pol 
skiego d!la Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej. Zawarto również 
układ o wspótpta<ly technkanej i 
naukowo - technfo.znej, ktOO::v umoż.li 
wia obu stronom ~a.jemne kor.zysta 
nie ci dof.wlad<."eeń w dzi~e tech 
nologil i met.od produkcy1P1y<:.h oraz 
W!lajemne udzielanie sobie pomocy 

PREZYDENT WILHELM PIECK technicznej. Ponadto ~warte zosta· 1 przewodniezący PKPG ~ Minister 
Io między obu rządami porozumienie E. Szyr, Minister Handlu Zagranicz· 
o obrocie płatniczym, negó T. Gede, Podsekretam stanu w ZE STRONY POLSKIEJ - Mini-

Obie strony wy.mieniły Podstawo- Min. Finansów - W. Trąmpczyn- ster Oświaty St. Skrzeszew.ski, 
we informacje, d@tyczące Planu ski. ZE STRONY NIEMIECKIEJ -

Sześcioletniego Polski oraz Planu ZE STRONl'. NIEMIECKIEJ - szef Mi&ji Dyplomatycznej Niem.lec­
Pięcioletniego Niemieckiej Republi- Minister Han.dlu Wewnętrzno-nie- kiej Republiki D~mokratyca:nej w 

ki Demokratycznej. rnieckiego, Handlu Zagranioz.nego i War.szawie - amb. Friedi·ich Wolf. 
1Ma•jąc na 'vzględzie pl<lnowy roz· Zaopatnzenia - G. Handke, Wicem! Rozmowy toczyły się w atmosferze 

wój wza·jemnych obrotów towaro· njgter Plainowania B.· Leuschner i przyjaźni i ·wzajenmego znnumienia. 
wych, obie strony Postanowiły przy Wiceminister Finansów W. Rum;pf. W d11iu 6 czerwca br. delegacja 
stąpić w_e w1'!1'.eśniu b_ieżącego roku, Protokół O WSPÓŁPRACY KUL· rządowa Niemieckiej Republiki ne-
w oparem o swe pamtwowe plany TUBALNEJ podpisali: I mokratycme.j opuściła wa~za,we. 

gospodarcze, do za.wM'cia umoWY o • • · 

wieloletn~j wymianie towarowej. D E K LA RAC JA Podpisany u.o·tał przez obie strony 
pr-0tokół o współpracy kulturalnej. 
P.rato!tół ten pr.zewiduje wzajemne 
udzielanie ułaraień na polu badań I 

1 prac naukowych. wymianę warto· Rządu Rzec s 1„t · p I k" · 
ści&wych dziel naukowych i merac- zypo po I e1 O S lej 

::~ t'::;u~:;:i 'r ~~ii! d~}; i Rządu Niemieckie1· Republiki Demokratyczne1· 
strQDy będą sobie wza,jemnie udo· 
stępniać doświadC?;enia. z dziedziny 
programu i organizacji szkolnictwa 
i kulrury fi.zycmej. 

Poszczególne UKŁ1\Dl'. GO PO· 
DARCZĘ podpisali: 

ZE STRONY POLSKIEJ - W.ice· 

Granica na Odrze i Nysie 

WARSZAWA (PAP) - Rząd Rzeczyp{)spolitcj Polskiej i dele· 

g~cja. Rządu Ty~cz_asowego Nien~ieckiej Republiki Demokratycznej 
oz;nv1one pragmentem utrwalenta pokoju i wzmocnienia obozu 

pokoju. _walcz~c~go p~d .Przewodem Z~·iązkit Radzieckiego przeciw 
k~owan1om sił Jmperiabstycznych, biorąc pod uwagę osiąenięcia 
Niemieckiej Republiki Demokratycznej w dziele umocnienia „nowe· 

go porządku demokratycznego i rozwoju sił skupiających się wokół 
Frontu Narodowego Demokratytznycb Niemiec zgodnie ustaliły. że 

w interesie dalszego rozwoju i · po­
głębienia dobrosąsiedzkich stosun­
ków i przyjaźni między narodem pol­
skim i niemieckim leży wytyczenie 
ustalonej i is:tnieicicej między obu 
państwami nienaruszalnej granicy 
pokoju i przyjaźni na Odrze i Nysie 
Łużyckiej. 

nienaruszalną granicą pokoju i • „ • 
przy1azn1 

Przemówienie premiera tow. Cyrankiewicza wygłoszone po 

Rzeczpospolitą Polską a Niemiecką Republiką 
podpisaniu umów między 

Dem~krałyczną 
• ~anie. wicepremi?rze, pa~owie nu· 1 dotyc"!1CU!:~ow~, ~ora~ li~zniejsza, su~ I w~.zystki~h narodów m~ujących po· 1 lid.ma Pieeka. dla Rządu Niemieckiej 

Distro~e, szanowru ze~ram! . cesy i oSlągnięc;a N1em1t;c D~mo.kra: ko}, P°'! przewodem Związku Ra4zi!'" Republiki Demokratycznej z premie-

C'.~ciał~ym przede • "szystkim W:f • tycznycl1 zawdzięcza na rod mem;eck1 ckiego i nasze narody - polski 1 me rem Grotewohlent na czele, dla wszy 

razie duze zadowoleme Rządu Polskie tej konseJ..'\ventnie realizowanej zasa n1iecki. stkieh walczących 0 n-owe Demokraty 

go z odbytych przyjacielskich i·ozmów <!-zie pełnego wyko:rzystania i pogłę- Jest to droga pokojowej odbudowy, czne Niemcy, a w szczególności dla 

pomiędzy delegacją rządową Niemie· hienia historycznego zwycięstwa nad droga niepowstrzymanegM> rozwoju niemieckiej demokratycznej młodzie· 

ckiej Republiki Demokratycznej, a hitleryzmem i zawdzięcza równocze- naszych narodów, droga braterskiego Ż), - życzeń dalszych sukcesów i 

przedstawicielami Rządu Polskiego ~nie niezłomnej, dalekowzrocznej po współżycia. Jest to droga wspólna, zwycięstw· w budowaniu nowych bra­

ora~ z tego, ~e ukdłady, które podpi· lit.yce pokojowej. pogromcy faszyz· której tak ważnym etapem jest obe. tc1skich stosunków między naszymi 

Mlismy i wspolna eklaracja obu rzą mu - Związku Radzieckiego, polity- • d 1 nar-... a:m1·, M, walce o no-e dam' o'·ra-

d
' d od k · · d · cna wizyta e egacji Niemieckiej Re- uu " " ~ .„ 
ow ow zą, ja pozyteczna i omo ce wytrwałej i .konsekwentnej mobili bl'k. D k łs t.yczne Niemcy, w walce o utrw~.lenie 

da dla rozwoju stosunków pomiedzy zacji sił demokratycznycłl w obronie pu 1 1 emo ·ratycznej w Po ce. pokoju. 

W ten sposób Niemiecka Itepublika Demokratyczna realizuje 
oświadczenie prt'".;iera r.rnlt'wohla z dnia 12 października 1949 r. 

W wykonaniu po\\~ ,;,,;1:c~11 obie strony postanowiły uregulować 
drogą porozumienia w o:•re.d:- miesiąca wytyczenie ustalonej i ist· 

niejącej granicy państwowej na Odrze i Nysie Łużyckiej oraz spra· 
wy przejść granicznych, małego ruchu granicznego i żeglugi na wo-
da.eh pasa granicznego. ... 

narodem polskim i niemieckim, dla pokoju i postępu. Wspólna deklaracja. i podpisane U· 

wzmc::nienia obozu pokoju. była wi- Jest jasnym, że właśnie dzięki mowy sprzyjać brdą dalszemu usu· 
zyta delegacji rządowej Niemieckiej zdecydowanej walce z ciemnymi siła· waniu nagromadronych przez wieki, 
RepubU.ki Demokratycznej w Pols~e. mi niemieckiej reakcji, spiskujl}cej .,., wzajemnych niechęci i uprzedzeń, wy 

Naród polski z dużą uwagą !ledz:ł Bonn razem z amerykańskimi i'lpe· nikłych z tak bolesnego dla narodu 
rozwój sił demokratycznych w Niem rialistami przeciw pokojowi i prze· polskiego. a katastrofalnego rówll~ · ·! 
czech oraz przezwyciężanie przez te ciw niemieckiemu narodowi, że wła· dla narodu nie-mieckiego sławetnego 
siły wszelkich trudności i oporów. śnie w tej walce rosły siły niemie- •• Drang nach Osten", sprzyjać bedą 

Nie uda się już nigdy imperialis ~m 
Polska klasa robotnicza, utrwala- ckiej klasy robotniczej i niemieckiej dalszemu pogłębianiu i rozszerzaniu 

jąc władzę ludową w Polsce i gro- demokracji - że rosły dzieki porno· srosunków między narodem polskim 

miąe zwycięsko rodzimą. kapitalisty· ey Związku Radzieckiego - nowe de j ~iemieckim. 

posiać ni~zqodq n1iędzq 

miłującymi pokój Niemcami a 'Polską Ludową 
czną, -Obszarniczą, nacjonalistyczni! mokratyczne Niemcy. Szczególnie chciałbym podkreśli:! 

reakcję, kierowaną przez imperiali- Rósła też sympatia i zaufanie do doniosłość manifestacyjną. a fakże i 
stów anglosaskich, równocześnie z du niemieckich sił demoln-atycznych realn:;i doniosłość dla rozwoju dobro­
żą sympatią i nadzieją patrzyła na wśród wszystl..ich narodów mil.ują- sąsiedzkich stosunków i przyjaźni 

krzepnięcie ruchu robotniczego w cych pokój i walczących o utrwalenie między narodem polskim i niemie­
Niemczech i jego partii - Socjali· pokoju. Rosła także sympatia i za· ckim, a tym samym doniosłe wzmoc· 

Przemówienie wicepremiera NRD - Waltera Ulbrichta 

stycznej Partii Jedności. ufanie w polskim narodzie. nienie obozu walki o pokój, wynikłe 

Zdawaliśmy sobie sprawę, wrarz e Codzienne doświadczenie rozsze- z postanowień obu rządów, polskiego 
przodującymi demokratami niemiecki rzać będzie nieustannie w całym naro i niemieckiego, WYTYCZENIA OBE­

mi, ze tak, jak upodsta.w nowego de dzie niemiecldm zasięg wpływów CNIE ISTNIEJĄCEJ GRANICY PO· 
mokratycznego ładu w Niemczech le Frontu Narodowego w Niemczech, KOJU I PRZYJAŹNI NA ODRZE I 

ży zniszczenie faszyzmu hitlerowskie który realizuje walkę o przyszłość i NYSIE ŁUŻYCKIEJ. 
go przez Armię Radziecką i oswobo rozwój zjednoczonych Niemiec i wi- Wiemy i wierzymy głęboko, że roz 
dzenie w ten sposób ludu niemieckie- dzi jasno tę przyszłość na wspólnej wijać się będzie j Jn·zepnąć przy. 
go. tak fundamentalnym wa.runkiem drodze narodÓ\V walczących o pokój jaźń pomiędzy Demokratycznymi 
dalszego rozwoju sił demokratycz· i postęp, o braterskie współżycie r.iię Niemcami a Polską. 
nych w Niemczech jest pełne wyki). dzy narodami. W tej myśli proszę pana wicepl'e-
rzystanie tego zwycięstwa nad faszy Jest to tlroga wspólna, która "·szy miera o przekazanie naszyc11 11ajlep-
zmem. stkie siły postępu i pokoju skupia szych życzeń dla prezydenta Nicmie-

Pełne wykorzysta.nie zwycięstwa wokół Związku Radzieckiego i czyni cldej Republiki Demokratycznej Wił· 
nad faszyzmem to znaczyło zdecydo- z nich nieprzebytą zapore dla impe-
wanie, konsekwentnie walczyć o wy- Tinlistycznych podpalaczy świata. 
karczowanie pozostałości hitlerowskie Jest to droga. która dla wszystkich Ambasador RP w Moskw1·e 

przechodzi na 
inne stanowisko 

Wielce szanowny panie premierze! 
Szanowni 11anowie minist-rowie! 
Podpisa:·ie układów otwiera nowy 

rozdział w stosunkach między Niemie 
cką Republiką Demokratyczną a Pol­
ską Ludową. Rozpoczyna się okres 
najściślejszej, przyjaznej wspÓlpra::y. 
Oba narody zajęte są pracą nad wlel 
kim dziełem odbudowy i dlatego za­
interesowane są przede wszystkim w 
zabezpieczeniu pokoju. Istnieją jed­
nak siły w Stanach Zjednoczonych i 
w Wielkiej Brytanii, zainteresowane 
w t~"'ln, by podjudzać wzajemnie prze 
ciwko f'Obie naród niemiecki i naród 
polski, a przez oo osłabić dwa narndy 
i zrealizować swe ciemne, imperiali· 
styczne plany zaborcze. 

go faszyzmu, zarówno jego podstaw uczciwych NiemcÓ\V ze sfery zachod· 
materialnych jak i jego trujących niej, będzie sł~ w mia.rę dalszego w-ao 
resztek w ludzkiej świadomości. Peł· r.tn sił Niemieckiej Republiki Demo· 
ne wykorzystanie zwycięstwa nad fa kratycznej i całego obozu pokoju co­
szyzmem oznaczało zdecydowaną, kon raz bardziej jaskrawo odcmać 'ld 
sekwentną walkę z szowinizmem i re zwodniczej drogi w przepaść, w któ· 
wizjonistycznymi zapędami dostaw- rą usiłują Niemców wtrącić, niepont· 
ców niemieckiego mięsa armatniego ni na stosunkowo niedawne doś· ·iad· 
!'A. uiytek amerykańskiego imperiali· czenia, imper~liści amerykańscy i 
zmu. ich niemieccy ~enci. Jest to drogll 

Doskonale pamiętamy, jak to fit. 
!er rozp-0ezął 1>ochód wojenny pod ha 
słem rewizji korytarza gdańskiego. 
Imperialiści amerykańscy idą w śla· 
dy Hitlera, prowadząc nagonkę prze­
ciwko granicy na Odrze i Nysie. Nie 
wolno pozostawić wrogim siłom naj­
mniej!lzej nawet możliwości posiania 

WARSZAW A (PAP) - Prezydent niezgody między narodem niemieckim 
R. P. odwołał ambasadora R. P. w a polskim. Dlateg-0 przedstawiciele 

obu rządów - w interesie utrwalenia 
M~skwie Ma1·i~na .Naszkowski~o, pokoju i przyjaznej współpracy _ u­
ktory przechodzi na mne stanowisko ważają za konieczne wytyczenfa usta 
państwowe. ~ lonei granicy pokoju na OdrzeiNy· 

Jest rzecza bez.snorną. że wszystkie wi.pólna, po ktb ·ej kroczyć będą ob'>k 

sie i. za warcie Pf?rozumienia o ruch~ I darki zac~odnio -: europejskiej war~n 
graincznym, o zegludze na Odrze 1 ków !{ap1wlu fmansowego Stanow 
Nysie itd. Zjednoczonych. Nie ulega żadnej WQ.t 

Przedstawiciele obu rządów zgodni pliwości, że rząd Niemieckiej Uepu• 
są co do tego, że w teu sposób zosta bliki Demokratycznej jest już Jziś w 
ly uregulowane niezwykle ważne za- stanie zawierać na zasadzie równo· 
~adnienia, dotyczące pokojowynh sto- uprawnienia układy gospodarcze ze 

sunków między -0bu państwami. Związkiem Radzieckim i innymi kr}t• 
Poopisanie układu handlowego i in jami w sprawie dostaw towarowych 

nyeh umów gospodarczych i J,ultu· DLA CAŁYCH NIEMIEC, które za· 
ralnych stwarza warunki dla ścisłej pewniły by całkowite zaopatrzenie w 
współpl'acy gospodarczej i kultural· surowce i w żywność również Nie­
nej. Niemiecka Rel}ublika Demokra- m"iec Zachodnich. Jesteśmy przeko:1a; 
tyczna, dzięki układom gospodarczym ni, że poczucie rzeczywistości . k:uni 
ze Związkiem Radzieckim, Polską i wiele za.chodnio-niemieekicb przedsię 
innymi krajami demokracji ludowej, hiorstw do wykorzystania również 

jest w stanie dokonać odbudowy swej dla gospodarki zachodnio-niemieckicj 
gospodarki, niezależnie od wpływów, tych możliwości handlu zagraniczne· 
jakie wywierają kryzysy kapitalisty go, jakie posiada rząd Niemieckiej 
czne, niezależnie od intn•g kał}itału Republiki Demokratycznej. 
finansowego Stanów Zjednoc:::onych. Cieszy nas fakt, że szczegółowa 

Podpisano 11ie tylko układ handlo- wymiana poglądów na temat zagad­
wy na zasadzie pełnego równoupraw nień 5-letniego planu gospodarki na­
nienia, lecz również umowę kredyto- rodowej Niemieckiej Republiki Demo 
wą, która stanowi znaczną pomoc dla kratycznej i 6-letniego Planu Gospo­
gospodarki Niemieckiej Republiki De darczego Polski Ludowej wykazała 
mokratyczne,i. ~ całkowite wzajemne zrozumienie, tak, 

Dzięki tym umowom obalone ::osta źe rozmowy te mogą być rozpatry· 
ło wobec całego narodu niemieckiego wane jako przygotowania do wielolet 
twierdzenie, jakoby Niemcy Zacbod- niego ukladu handlowego. 
nie Z~IUSZONE były do przyjęcia 
ponH:ających i szkodliwych dla gospo (Dalszy ciąg na stT. 2·eJ) 
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interesie pókoju1 

Mac Arthur postanowił zawiesić dochodzenia 
prze<'iw japoóskim przestępcom wojennym . cz gazet). 

-w~półżyeia · narodó-w • I • przy1aznego 
P IERWSZA wizyta delegacji 

rządowej Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej w Polsce 
przyniosła bogaty plon w posta~i 
szeregu dokumentów, mających 
ogromne znaczenie dla dalszego 
razwoju przyjaźni i współpracy 
pokojowej między narodem pol­
skim i narodem niemieckim oraz 
dla wnnoźenia sił obozu pol{oju, 
na czele którego stoi Związek Ra 
dziecki. Dokumenty, podpisane 
wczoraj w Warszawie, regulują. 
w duchu wzajemnego zrozumie­
nia szeręg donlosłycll zagadnień 
pol\tycznych. •gospodarczych i kul 
turalnych, których uregulowanie 
stało się konieczne dla dalszego 
zacieśnienia przyjaznych I dobro­
sąsiedzkich stosunków między na 
szymi narodami. 

Uregulowanie tych zagadnień 
w duchu przyjaźni i współpracy 

Dokończenie 
przemówienia 

Wicepremiera Ulbrichta 
Wielce szanowny Panie Premierze! 

Zapewniamy naród polski, że miłują­
cy pokój Niemcy uczynią wszystko, 
aby rozpowszechniać prawdę o wiei 
k:m dziele odbudowy miłującego po­
:kój narodu polskiego, który wstąpił 
na drogę, wiodącą do socjalizmu. Zro 
bimy w szczególności wszystko, co 
leży w naszej mocy, by w Niemczech 
Zachodnich i w Berlinie Zachodnim 
pozyskać większość ludności dla wiei 
kiego, świa~owego frontu pokoju. 

Dziękujemy Panom jak najserdecz 
niej za pomoc, jaką okazujecie nasze 
mu narodowi dla wykonania jcg:> 
wielkich zadań. 

Wspólnym hasłem narodu niemie­
ckiego i narodu polskiego niechaj bę· 
dz ie: 

WIECZNA, NIEROZERWALNA 
PRZYJĄźŃ l\UĘDZY NARODEM 
NIEl'lffl~CKil\1 I POLSKIM, 
śCISŁA, PRZYJAZNA WSPól'.­

PRACA MIĘDZY RZ,~DEM NIEMlE 
CKIEJ REPUBLIKI DEMOKRA­
'I'YCZNEJ I RZĄDEM POLSKI LU· 
DOWEJ! 
Proszę o przekazanie najserde~z­

niejszych pozdrowień i najserdeczniej 
szego podziękowania Panu Prezyden.: I 
towi Bolesłavowi Bierutowi! 

, stało się możliwe dzięki temu, że 
Niemiecka Republika Demokraty 
czna utTwalila w swym kraju no­
wy porządek demokratyczny i 
dzięki temu, że we Froncie Na­
rodowym cały naród niemiecki 
stworzył potężny instrument sku 
tecznej walki o jedność, demokra 
tyzację ! pokojową przebudowę 
całych Niemif"c przeciwko anglo· 
amery ńskim podicgaczom wo· 
jenn. i ich niemieckim agentom 
w Bo n. 
Powstała dzięki zwycięstwu 

ZSRR nad faszyzmem hitlerow­
skim i pracują.ca nad wykorzysta 
niem w całej pełni owoców tego 
zwycięstwa - Niemiecka Repu­
blika Demokratyczna wyrwała ko 
rzenie imperializmu i agresji -
przez zlikwidowanie władzy i 
·wpływów monopoll I junkrów. 
Republika przeprowadziła i prze 
prowadza wśród ludności ogrom· 
ną pracę wychowawczą w duchu 
pokoju i przyjaźni mlęclzy nar11da 
rni. Wierna swym zasadom. w o· 
parciu o ZSRR i cały obóz poko­
ju Niemfl'<'ka Republika Demo· 
kratyczna wYJ>Owi<'działa zdecydo 
waną walkę amerykańskim kolo· 
nizatorom imperialistycznym I nie 
mieckim wykonawcom ich woli. 
pragnacym uczynić „ Niemiec ba 
zę wojenną przeciwko światowi 
postęnn I soc~alizmu. Niemił'<'ka 
Republika nemokrat:vczna wnio­
sła w ten sposób wi<'lki wkład 
we wspólne wszystkim narodom 
dzieło walki o pokój. . 

Szczególnie wielki .iest wkład 
Niemieckiej Republiki Demokra­
tycmej w dzieło walki z antypol· 
skim rewizjonizmem. W tej dzie­
dzinie NRD uznała i przyjęła je­
dynie słuszne I jed:vnie Interna· 
"'onRlist:vczne stanowisko, ie 
GRANICA N A ODRZE I NYSIE 
JEST GRANICĄ POKO.lU i ie 
rewiz,jonlsta jest wrogiem nie tył 
ko narodu polskiego, ale i naro-
du niemieckiego. , 

Ze sta.nowiska tego Niemiecka 
Republika Demokratyczna wycią­
ga wszystkie konsekwencje. Jed­
ną z najważniejszych ltonsekwen 
cji tego stanowiska było podpisa­
nie w dniu wcz-0rajszym deklara­
cji o wytyczeniu usłalonej i istnie 
jącej między obu panstwami nie­
naruszalnej granicy pokoju i przy 

„ ... „----„······················~···········································„·····„„ .. „~ • •.. „ •• 

Delegacja rządowa NRD 
Warszawę opuściła 

WARSZAWA (PAP). - W póź­
nych godzinach wieca:<>rn}'t:h dnia 6 
bm. wyjechała rz; Warsrzawy delega­
cj„ rządowa Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej w składzie: wice­
premier Walter Ulbricht, minister 
handlu wewnętrzno - niemieckiego, 
handlu ~graniC1Z'llego i uopaitr~enia 
materiaławego Georg Handke, w'..ce 
m"in!Wter spraw ruigranicrznych An­
ton Ackermann, wiceminister plano 
wania Bruno Leuschner i wicem:iJni­
ster fina~sów Willi Rumpf. 

Na Dworcu Głównym żegnaili de­
legację: premier Józef Cyrankie­
wicz, pnzewodniozący Państwowe' 
Komisji Planowania Gospodareze­
go wicepremier Hilary iMi.nc, mini­
ster handlu zagraniaz:nego Tadeusz 

Lud czechosłowacki 
domaga się 

dla zdrajców 
s owej kary 

Gede, wicemin. spraw eagranicznych 
Stanisław Leszczycki, wicemin, fi­
nansów Witold Trąmpczyński, dyre­
ktor departamentu MSZ Maria Wier 
na orarz wyżsi urzędnicy PKPG, 
MRZ, Ministerstwa Kultury i Setu­
ki i Ministerstwa Finansów. 

Orkiestra Wojska Polskiego ode­
grałia hymny państwowe. Odjeżdża· 
jącej delegacji oddała honory kom­
pania Wojska Polskiego. 

Na Dworzec Główny przybyły 11· 
cznie ze sztandarami delegacje orga. 
nizaoji politycznych, społecznych i 
młod~eżowych Warsz.a.wy. 
Odjeżdfających członków delega­

cji nządowej NRD serdecznie żegna­
li robotnicy stolicy J1olski i młodzież, 
która skandowała: „Stalin - Bierut 
- Wilhelm Pieck" i.wznosiła okrzy­
ki na cześć przyjaźni między Ludo­
wą Polską ' a Niemiecką Republiką 
Demokratyczną. Padały okrzyki po­
tęp:ia~iące amerykańskich podiżega­
czy wojennych. 

Gdy bezpośrednio preed odaaozdem 
pociągu członkowie delegac.ji !"Lądo­
wej IffiD ukarz;ali się wraz iz premie­
rem Cyrankiewiczem i wicepremie­
rem Mincem w oknie wagonu, mło­
dzież tzaintooowała „Międzynaro­
dówkę". podchwyconą przez wseyst­
kich ,zeb'ranych. 

Deklaracja i układy warsiaw­
skie stwarzają fundament pod ta 
ką współpracę, jaka jest możliwa 
tylko między krajami wyzwolony 
mi spod panowania lmperiallzmu 
i zdążającymi - pod przewodem 
ZSRR - do jednego celu, kt6re· 
mu na imię POKÓJ, PRZYJAZ.N 
I WSPół,PRACA NARODÓW. 

jaźni na Odrze i Nysie Łużyckiej, 
Granica na Odrze i Nysie Łużyc 
kiej oparta była dotychczas na ak 
tach międzynarodowych, w usta· 
laniu których naród niemiecki nte 
brał ł nie mógł brać udziału. O­
becnie, - zgodnie z wletol(rotnic 
składanymi cleklaracjami- naród 
nlem,ieeki, w osobie Rządu Nie­
mieckiej Republiki Demokratyc7!· 
nej, sankclonnje tę granicę zgod 
nie ze wszelkimi zasadami prawa 
'mfedzynarodowego. Ostatecznie 
wytyczona zostanie w praktyce 
istnieją.ca dotychczas granica I u 
reirutowane zostaną. wszy~tki.,, pro 
bierny zwiaza11e „ usanlcc.ionowa 
niem tej granicy. W ten sp1>sób 
naród niemierld w O'l()bie swego 
prawowitego R2ądu daje najbar· 
clzi<'.f stanowczą odpowiedź rewi­
zjonistom i podżegacz-Om wojen· 
nym i najbardziej stanowcz:v w~·· 
raz chęci poko.iowej współpracy 

Podżegae?:om wojennym i wskrze 
slelełom hitleryzmu, którzy czyni 
li wszystko, aby nie dopuścić do 
pokojowego i przyjaznego ułoże­
nia 11to11unków polsko . niemlec· 
kich, a przez to samo I do utrwa 
lenia pokoju - zadany został no­
wy, potężny cios. Deklaracta I u· 
kła.dy warszawskie, zrodzone z 
du"ha nieprze.iednanej walki o 
11okój i postęp. będą też pn~·Jęte 
z głębokim uznaniem przez naród 
polski i przez bo.,ownlków o po· 
kó.i na całym świecie. Zmywanie śladów krwi .•• 

„ Polską i dalszego jeszne urn()· 
cnfonia pokoju. 

Pokojowa i przyjazna współpra 
ra Polski i Niemieckie.i Republiki 
Demokratycznej wymaga wydat­
nej rozbudowy stosunków l\'.OSPO­
dar<'Zych i kulturaln:vc·h miedzy 
naszymi krajami. Umowy i ukła­
dy warszawskie czynią 7.ado~r ł<' 
mu wanmkowi. Nasze ohrotv h1111 
dłowe z Niemie<'ką Republiką OP 
mokra.tyczną wzrosną w roku 
1950 o 60 proć. w porllwnanlu z 
rokiem ubiegłym i Polska poczy­
ni NRD ułatwienia kred:vtowe w 
obrorir towarowym, Uregulowa­
nr zostały problemy obrotu płat· 
niczego i osiągnięto porozumieni~ 
, • do 7awllrC'ia umGwy o wiC'lolrt· 
nie.i wymianie towarowej. Roz· 
szerzona została istnieją<'a JUZ 

współ1)raca techniczna i naukowo 
-techniczna. Zawarty został proto 
kół o wszechstronnej współpracy 
kulturalnej. 

Uroczyste pOsiedzenie URN-Śródmieście 
Na czele nowego prezydium stanął tow. Najder 

Przyfęcie 
w Radzie Państwa 

W uroczyście priy~>ranej fla~a!l'J I pracy. wykazała. ko~isja z~row1~~ 
i zielenią sali Związku Samorzą- któreJ członkowie me prze,Jawlan 
dowców przy uL Wólczańskie.i od- aktywności w dziedzinie kontr01l i 
oyło się wczoraj posiedzenie Dziel- u~prawni~ni~ istniejących ~a te:e­
nicowej Rady Narodowej śródm1e- r.1e Łodzi osrodków zdrowia. Wu~ę 
ścic, na którym złożyli sprawozda- za to ponoszą zarówno członkowie 
nia przewodnicząca DRN - tow komis.ii. jak i p1·elydium Rady, klO 
Patorowa i starosta grodzki śród- re nie kierowało pracą komisji. Na 
miejsko-łódzki - tow Najder. o- Jeżytej akt~·wności nie przejawia~a 
raz uroczysta sesja, na której do- także komisja do walki z alkohohz 
konano wyborów nowego Prezy- mem. 
dium Rady. Tow. Najder złożył sprawozdanie 

- Dzisiejsze nasze ousiedzenle I z działalno~ci Starostwa w .okresie 
_ rozpoczęła swe sprawozdanie, od .1 styczn.'a. 1949 r. ~o ch~1li ob~~ 

tow. Patorowa _ będzie podsumo I neJ, on.1awiaJąc koleJnO prace . 
waniem naszych skromnych osiąg- oddziałow Sta_ros.twa ze _szczeg~l­
nięć, na przes~r,.-eni ostatnich jede nym. uwzględn~eruen~ . działalności 
nastu mie~iecy. Rozpoczęliśmy na- oddziału zdrowia, opie~1 społeczn~J, 
szą pr«cę bez żadnych doświadczeń nadzoru budowlanego i kwateruni-u 
w tej dziedzinie, popełnialiśmy więc wego. , . 
szereg błędów, z czego dziś całko- Po .w~słucha~iu spr~wozdan .te~-
wicie zdajemy sobie sprawę. nomyslme przyJęto wniosek o uazie 

WARSZAWA (PAP) - Po podpi- DRN-Sródmieście od pierwszej lenie abso~utorium ~otych~~sowe-
saniu umów między Polską a Niemie chwili swego istnienia zwróciła uwa mu. Prezydium DRN 1 staroscie gro­
cką Republik~ Demoln:atyczną, pre- gę na największe bolączki, jakie ist dzkiemu. * • * 
micr R. P. Józef Cyrankiewicz wydał nieją na terer:ie naszego miasta - Po przerwie rozpoczęła się uroft 
w salonach Rady Państwa przyjęcie a więc na _sprawy kwaterunkowe, cz:vsta sesja wyborcza,. którą otwo-
na cześć i:elegac3'i rzadoweJ· Nicnie· remontów i oświaty. Wszystkie te d . . 

· • ódł rzyła tow. Patorowa, ser eczme ~V1 ckiej Republiki Demokratycznej. braki pochodzą z jednego zr a -
W przyjęciu wzięli udział członko• a są nim pozostałości gospodarki tając zebrany~h. . 

wie Rady Państwa i Rządu R. P. oraz kapitalistycznej. Zagadnienia te by Na przewodniczącego sesji wybra. 
przedstawicielr organizacji politycz- ły częstymi tematatl)i .Qbrad. p!e- no tow. Tomę - sekretarza podsta 
nych, społecznych, kulturalnych i na- num DRN i komisji. Następlllie tow. wowej organizacji partyjnej w 
ukowych Stoiicy Polski. Patorowa omówiła pracę poszczegól PZPB im. Dzierżyńskiego. Do pre· 

Obecni byli również przedstawicie nych komisji, oceniając jako naj· zydium weszli: tow. Minor, tow. 
le placówek dyplomatycznych ZSRR i bardziej aktywne. k?mi~ję lok~lową Duniak, tow. Wróblewski, ob. Cy­
krajów demokracji ludowej. I i remontową. Na.Jw1ęceJ braltow w ran, ob. Cieślikowski, tow. Ciesicl-

Wychowujemy nowe ideowe i ofiarne 
kadry budowniczych. socialiżmu 
Narada szkolnictwa zawodowego przemysłu lekkiego 

„Kadry decydują o wszystkim. Wy 
chowujemy nowe ideowe t ofiarne 
kadry b11downiczych socjalizmu:· 

· Pod tym hasłem toczyły się S bm. 
w Łodzi obrady ponad 400 dyrekto­
rów szkół zawodowych i liceów prze 
mysłowych, prowadzonych przez po­
szczególne centralne zarządy i zjed­
noczenia przemysłowe, podległe Mi­
nisterstwu Przemysłu Lekkiego. 

Z ramienia MPL w obradach udział 
wzięli: wiceminister tow. lnz. W. Go 
lań$ki l dyr. Departamentu Szkolenia 
Zawodowego Markiewicz. Centralny 
Urząd Szkolenia Zawodowego repre­
zentował na naradzie tow. Pomorski. 
Udział w obradach brali również sze· 
fowie działów szkolenia zawodowego 

poszczególnych centralnych zarzą. 
dów. 

Narada wykazała, iż odpowiedzial­
ny za szkolenie nowych kadr zawodo 
wych aktyw naukowy i techniczny 
zdaje sobie dokładnie sprawę z po­
wagi tego zagadnienia, jednego ~ pod 
stawowych przy realizacji za~an P~a 
nu 6.letniego. W tym celu 1edyme 
w przemyśle lekkim konieczne bę· 
dzie wyszkolenie 25 tys. techników, 
Z lic7by tej szkolnictwo poszczegól 
nych centralnych zarządów i zjedno­
czeń przemysłowych wyszkolić musi 
ok. 10 tys. techników, a pozostałe 15 
tys. dadzą przemysłowi lekkiemu 
szkoły techniczne, prowadzone przez 
cusz. 

przy warsztatach pr?dukcyjnyc;h, co 
pozwoli na pogłębleme łącznosc1 szko 
lących się uczniów z klasą robotni­
czą. 

Wiele uwagi poświęcono w czasie 
narady sprawie stworzenia szkół dla 
dorosłych. Dzięki szkołom tym przo 
downicy pracy i racjonalizatorzy będą 
mogli osiągać coraz to wyższe szcze: 
ble hierarchii zawodowej i stworzyc 
ideowe kadry inteligencji robotni­
ciej. 
Powstaną również specjalne szkoły 

dla robotników awansowanych na kie 
rownkze stanowiska, co pozwoli im 
z jeszcze lepszym niż dotychczas 
skutkiem wykonywać powierzone za­
dania. 

ska uraz przodownice pracy - t-0w. 
tow. Trawińska z PZPR im. Stali­
na i tow. Borecka z PZPB im Dzier 
żynskiego. 

O zadaniach organów jednolitej 
wład7y terenowej mówił przewod­
riczqcy Rad;1-· Narodowej, tow. Mi­
nor. 

- Realizowuna obecnie ustawa -
stwierdzi! tow. Minor - wzmacnia 
władzę klasy robotniczej. Wciągnię 
cie milionowych mas robotniczych 
i chłopsldch eto rzadzenia państwem 
po;nvoli wydobyć nowy aktyw spote 
czny, nowe talenty organizacyjne, 
pozwoli realizować wytyczne refera 
tu towarzyi.za Bieruta z IV Plenum 
naszej Partii. Nowe prezydia su~ 
mjennie wnikając w potrzeby klasy 
rtibotniczej, będa zarazem uczyć slę 
od mas. Twórcza inicjatywa m 1.s 
pracuj:1cych, powiązanych z radami, 
pozwoli szybko i przedterminowo 
wykonywać plany przebudowy · na­
szego miasta. Realini.i;;c r.0 ' •ilaty 
naszej Partii, w ścisłym powiązaniu 
z masami pracującymi zbt~~ •Jemy 
w naszym mieście rncjalizm, uczyni 
my z Łodzi przodujące miasto socJa 
listyczne - zakończył tow. Minor 
swe przemówienie, wielokrotnie 
przerywane oklaskami. 

Przed'stawiciele klubów radnych 
- PZPR, SD i SP składali z kolei 
oświadczenia, w których wyrazili 
całkowitą. solidarność z ustawą o 
ujednoliceniu 01·ganów władz tereno 
wych. 

W imieniu organizacji partyjnych 
z terenu DRN-śródmieście przema­
wiał sekretarz Komitetu PZPR 
Dzielnicy Sródmieście - tow. Je· 
zierski. 
Przewodniczący wybranej komi­

sji skrutacyjnej podał następnie do 
wiadomości nazwiska kandydatow 
do nowego prezydium, zgłoszone 
przez wszystkie kluby radnych 
DRN-$ródmieście. 

Na przewodniczącego zapropono­
wano tow. Bolesława Najdera, na. Zil 
stępcę przewodniczącego - tow. Ja. 
na Warszawskiego, na sekretarzil 
- tow. Czesia.wa Joachimiaka, na 
członków prezydium - ob. Feliks& 
Klimkiewicza i Bronisława. Stachur 
skiego. 

W wyniku tajnych wyborów wy­
brane zo$tało prezydium w składzie 
pro<pi>nowanym przez komisję skru­
tacyjną. 

AP). - Toczący się o 
becnie pr d sądem państwowym 

w Pradze proces przeciwko 13 zdraj 
com i szpiegom wywołał wśród naj 
szerszych warstw społeczeństwa cze 
chosłowackiego ogromne wzburze· 
nie. Z całego kraju napływają do 
prezydium sądu tysiące listów i rezo 
lucji, V: których robotnicy, młodzież 
i inteligencja pracująca domagają 

się jak najsurowszego ukarania 
1:brodniarzy. 

~o prZ9!!,ow~d~~f~bi_2~_'!l 

Największą liczbę, do 6 tys. tech­
ników, szkolonych w ramach central 
nvch zarządów, dadzą szkoły tech. 
nlczne przemysłu włókiennlcrego. 
1.350 techników muszą dostarczyć 
szkoły przemysłu skórzanego, a 1.200 
~zkoły techniczne przemysłu cera· 
micznego. 

W toku ożywionej dyskusji wielu 
mówców wskazywało na konieczność 
stałego podnoszenia poziomu ideo­
wo· politycznego grona nauczyciel­
skiego w szkołach zawodowych. 

W imieniu nowo\vybranego prezy 
dium głos zabrał tow. Najder, dzię 
kując za zaufanie, jakim obdarzyli 
go_ zebrani. Jednocześnie złożył on 
zapewnienie że nowoobrane prezy­
dium DRN-Śródmieście nie zawie­
dzie oczekiwań klasy robotniczej na 
szego miasta, konsekwentnie i syste 
ma.tycznie walcząc o poprawę Wal"Uft 

ków komunalnych. 

M. in. Czechosłowacki Komitet O­
brońców Pokoju ogłosił komunikat, 
w którym ostro potępia przestępczą 
działalność szpiegów i wywrotow· 
ców i wzywa całe społeczeństwo do 
zaostrzenia czujności wobec reakcji 
i jej agentów. 

Tow. Przyiaźni 

Vietnamsko-Radzieckiej 
PEKIN (PAP). - Jak donosi Viet­

:namska Agencja Informacyjna, wice_ 
przewodniczący vietnamskiego Zgroma 
dzenia Narodowego - Ton Duk-tang, 
zawiadomił radzieckie Towarzystwo 
Łączności Kulturnln<'j z Zagranicą. 

.(WOKS) o ntwoueniu Towarzystwa 
Przyjaźni Vietnamsko • Radzieckiej, 
mającego na celu zncie§n1enie stosnn 
ków między Vietnamem "' Związkiem 
Radzieekim, Agencja podaje, :7.e w ca. 
łym Vietnamie utworzone będą. oddzio. 
ły Towarzystwa.. 'l'owarzystwo wyda. 
,l\ ać bedzie uismo „ Vietnam-ZSRR". 

Akcja werbunkowa do PGR-ów 
WARSZAWA (PAP}. - W opubli. 

kowanej ostatnio uchwale Rady Mi· 
nistrów w sprawie tegorocznej kam­
panii żniwnej i omfotowej, duży na­
cisk położono na zapewnienie Pań­
stwowym Gospodarstwom · Rolnym 
odpowiedniej liczby robotników, 11.tó 
i·a zapewniła by terminowe wykona­
nie wszystkich prac, związanych ze 
sprzętem i omłotem. 

W związku z tym uchwała zobo­
wiązała ministra. pra.cy i opieki spo­
łecznej oraz prezydia wojewódzkich 
i powiatowych rad narodowych do 
przeprowadzenia werbunku rob()tni· 
ków dla. PGR na okres żniw. 
Ponieważ zapewnienie Panstwo­

wym Gospodarstwom Rolnym odpo­
wiedniej siły roboczej jest głównym 
warunkiem szybkiego i sprawnego 
przeprowadzenia zbiorów, urzędy za 
trudnienia wraz z prezydiami rad na 
rodowych przy współudziale lnstytu 
cji i organi7a('ji wzmogą akcję wer 
bunkową. tak, aby została ona całko 
wicie przeprowadzona do 1 lipca br. 

Realizacja planu werbunkowego 
wymaga pełnej mobilizacji całej służ 
by zatrudnienia i prezydiów rad na­
rodowych. Aparat tych władz będzie 
w zwiazku z t:vm w okresie w<'rhun-

ku szczególnie mocno zwalczał wy­
padki biurokratyzmu, nieudolności i 
nie<lba.lstwa oraz wypadki złej woli 
przy wykonywa.niu planu werbunko 
w ego. 

* • * 
WARSZAWA (PAP) - Zasady or 

gat1izacji tegorocznej kampanii żniw 
ncj i omłotowej ustalone zostały w 
si.ecjalnej uchwale Rady Ministrów, 
która, w celu jak najsprawniejszego 
przeprowadzenia żniw i omłotów, wy 
znaczyła konkretne zadania dla po· 
szczególnych ministerstw, organiza­
cji i instytucji, zainteresow_.11yc:1 
sprawami żniw i omłotów. 

Bardzo istotn:i. rolę w przyg-otowa 
niu i przeprowadzeniu kampanii żniw 
nej i omłotowej, odegrają pracownicy 
Państwowej Administracji Rolnej W 
związku z tym, na specjalnej konfe­
rencji dyrektorów działów rolnictwa 
i reform rolnych, ze wszystkich i1rzę 
dów wojewódz.kich, która odbyła się 
w dniu 6 bm. z udziałem min. Dąb· 
ff ociofa oraz przedstawicieli partii 
politycznych, omówiono szczegółowo 
plan i wytyczne pracy dla per .. melu 
PAR w opa1'cru o zadania postawione 
Państwowej Administracji Rolnej 
nrzez uchwale Rady Ministrów. 

Przez specjalizację osiągnie się 
przyspieszenie okresu szkoleniowego, 
a jednocześnie lepsze niż dotychczas 
przygotowanie techników do wyko­
nywania io:adań produkcyjnych. Do 
liczby szkolonych w ramach szkol­
nictwa średnie!)o doliczyć trzeba tak­
że ponad 7 tys. osób. które po uzy. 
~kanin średnieqo cenzusu naukowo· 
zawodowe~o skierowane zostaną na 
uczelnie ·wvższe w celu zdobycia kwa 
liiikacji inżynierskich. 

Do osii\gnięcla tak poważnych wy 
ników konieczne jest szybkie reali­
zowanie olbrzymich planów inwesty­
cyjnych w dziedzinie budowy no. 
wych szkół i internatów dla młodzie 
ży pochodzenia robotniczego i chłop 

skiego, przybywającej z okręgów, w 
których nie ma szkół zawodowych. 
Każda szkoła posiadać będzie nale 

życie wyposażone warsztaty, stano­
wiące często miniaturowe, urządza­

ne w sposób nowoczesny wielowydzia 
łowe fabryczki. w których młodzież 
praktycznie będzie po!Jłębiała swą 
wiedzę, zdobytą podczas zajęć leore. 
tycznych. 

W szkołach przyfabrycznych zaję­
cia praktyczne odbywać sili będa 

Kwestia odpowiedniego doboru i 
doszkalania kadr nauczycielskich jest 
jednym z podstawowych warunków 
realizacji wielkiego planu szkolenio. 
wego. 

W dyskusji podkreślano równiez 
konieczność pogłębiania wiedzy na­
uczycieli przez wykorzystywanie do­
świadczeń szkolnictwa zawodowego 
w Związku Radzieckim, bowiem 
<Jzkolnlclwo to potrafiło dostarczyć 

krajowi milionów fachowców - re­
alizatorów Stalinowskich 5-latek. 
Dyskusję podsumował tow. wice­

ministe r Golański. 

Potężny strajk 
protestacyjny przeciwko 

delegalizaci1 KP Austral11 · 
LOXDYX (PAP). - Z Rydne:v do 

no-:zą, że w stanir. \'ictor ia wybuch! 
strnjk prot0;taeyjny f1a przeci:ig- :!4 

gocfai n na znak potępien ia rzqdower:o 
projektu u~tawy w sprawie zakazania 
Au~t1·alijskiej Partii Komunistycznej. 

W strajku wzięli udział kolejarze, 
robotnicy przem~· słu buclon-lanego, do_ 
kerzy, metalowcy, robotnicy przemy. 
slu mięsnego itd. 

Na zakończenie uroczystej sesji 
cdegrana została „Międzynarodów­
ka" i Hymn Pa1'ist,n,wy. 

Chłopi polscy 
zwiedzają stacje 

I 

maszynowo-traktorowe 

na Ukrainie 
Grupa chłopów polskich, l ·ze­

bywajl).ca w obwodzie odeskim, zwie­
dziła stacje;! maszynowo - tra'<torową. 

nr 2 rejonu odeskiego. Stacja ta 'l:a­
ł0żona w roku 1932 uległa podczas 
o~tatniej wojny całkowitemu zniszcze 
r.iu przez najeźdźców hitlerowckich. 
Obecnie jes ona już odbudowana. Sta 
cja obsługuje 25· kokhozów i utrzy· 
muje łączność z 8-ma brygadami po 
\owymi za pomocą własne.i krótkofa· 
\owej radiostacji nadawczo - odoiol'­
cz:cj. Ten nowoczesny system łączno· 
ści wywołał zachwyt polskich chło-

pów. \ 
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Nowe kad ry w PZPW Nr 21 

e 
Jah orqanizacjO partqjna 

wychowuje i opiekuje się wysuniętymi .robotnikami 
ft 

Stonka • I Lincoln 
Egzekutywa podstawowej organiza 

cji party jnej w PZPW Nr 2 już daw 
no zrozumiała jak wielkie znaczenie 
posiada w y chowanie własnych kadr 
robotniczych i wcześnie przystąpiła 

do walki o kadry na swym terenie 
p racy. v\1 wyniku te go, od wi elu pod 
majstrzych i majstrów począwszy, .a 
na dvrek torze naczelnym skcnczy w­
szy, cały aparat kierowniczy PZPW 
Nr 2 składa się obecnie z ludzi, kt'ó­
rym dopiero Polska Ludowa olworzy 
ła drogę awansu społecznego i zawo 
dowego. 

Naczelny dyrektor 7.akładów tow. 
Rozpończyk w ciągu 23 lat był robot 
nikiem w tych zakładach. VI/ roku 
1945 pracowal tu jesLcze jaku tkacz, 

lecz już w nast<wny m rokn ukończył 
k urs dla mis trzów tkackich zorganizo 
wany p rzez związki zawodowe. 
Wówczas toi\·. Rozpończyk obj~~l sta 
nowisko majstra w tka lni, potem po 
ukot'iczeniu Technicum vVłókienicze­

go, do k tórego skierowała go Partia, 
został majstrem salowym. a od i mar 
ca 1950 r. awansował na dyrektora 
na czelnego zakładu. 

Podobnie pnebiegał awans społecz 
n y jnnych pr.zodujących robotników. 
Przedwoje:m y robotnik fizyczny tow. 
Szrot szedł drogą awansu od zaję·· 
cia rach mistrza. poprzez pracę k ie­
r ownika biura wypłat, aż do obecn~. 
go s tanowiska dyrektora adminis tra · 
cvjno - handlowego. Dnektor tech· 
niczny tow. Cielepa zanim ob iął o-

becne stanowisko był najpier w maj­
strem w snowalni. Z robotników wy · 
wodzi $ię również tow. Kubiak ki e~ 

rownik w yokot1c:za1ni. tow. Rogalski 
kie rownik przędzalni i inni. 

Jak organizacja partyjna 
walczyła o kadrv 

cqzckutyw.i partyjna w porm: 1mie 
nin 7. radą zakładową i Cenlrali!vm 
Za'.ządem śmiało lecz bynajmmej nie 
przypadkowo wysuwała kan<iydatów 
do awamu społecznego. Każdy Kan­
d ydat na wyższe stanowisko był u­
przednio pod dłuższą obserwacja to­
warzyszy. Starano się poznać czło­
wieka w czasie jego pracy. pozwala­
no mu wykaząć się zdolnościami or-
ganizacyjnv mi i zawodowymi. Kursy 
cila majstrow pozwoliły wvbić się 
zrlolniej~zym jednostkom jak np. 
t ow. Rozpot'lczykowi lub tow. Mar­
cinfakowi, który z.ostał 'Nysunięty na 
lT'aj"tra salowego. \\'ielu zdoln ych to 
w11rzyszv wysłai;io do Technicum lub 
umożliwiono im doszkalanie się na 
k ursach zawodowy ch. 

Poważnie jednak dał się we znaki 
brak specjalnie zorganizowanych kur 
:sów dla wysuniętych dyrektorów, 
kursów o które towarzvsze z PZPW 
Nr 2 napróżno zabiegali· w Komitecie 
Dzielnicowy m i w CZPWeł. Wvsmdę 
ci robotnicv mu~ieli douczać się, na 
wlasną rękę studiując pisma facho­
we, biuletvnv finansowe, techniczne 
I gospodarcze. 

Kolektywna praca pomaga 
. przezwyciężać trudności 

Brak k ursów dla wysuniętvch dy­
t ektorów sprawił. że tow. Rozpoń­
czyk muc;iał borykać się z trudnoś­
c.ii'mi, k tóre przy wic;kszym znsobie 

wiedzy teorc lyC7nej mógłby od razu mieliśmy , 1ż największy nasz błąd po 
opanować. Nasuwaj ące s ię trudności legał na braku dos tatecznego zaufa. 
pokonywano zatem drogc; kole k.tyw- nla do bezparty jnych. Teraz 7wróci­
nej pracy apa1at.u klerowniczcgo, ra- mv na n ich wic;kszą uwA(lę przy wy­
cl y zakładowej , organizacji par ~yjnei szukiwaniu nowych ka dr.'.' 

Komisja z Centralnego Za1zqdu 
przez 5 dni przebywała w zakładzię 
zajmując s ię tym p roblemem i w re­
zultacie stw ierdziła ogólnikowo, że 
winc; ponosza tu za równo przęLlzalnia 
jak tkalnia i wykol'lczalnia. Źródeł 
błl':dów nie wy kryto, nie wskazano 
na sposoby ich usunięcia. 

i całe j załogi . W ten ~posóh kilka W~kszą uwaąe muszq również to­
miesięcy temu stoczono zwydęską warz,.s7e z ,.WE'łn';me 1 Owóiki" skie 
walke o podniesienie produkcji tkal· mwać n;i odcinek pracy kobiecej, 
ni, k tóra nie wykonywała planów 1 którerro dr.iąd nie hrano w do~ta lecz 
zyskano znaczne sukcesv na polu nei mierzP pod uwagę przy wy~uwa­
walkl o jakość osi'lrrając 98 µn,c niu kadr. 

Radzili nad tym równie;': sami to­
wc:rzysze z „Wełnianc1 Dwójki" uzy­
skując nawer pewną poprawę na 
!\ m odc:inku, ale oprawa nie :;;ostała 
jeszcze całkowicie za.kończona. A 
Centralny Zarząd rozkłada bezrddnie 
dłonie„. 

". ier\vszn!". o gatunku. Koleklywna 1>1a " ~„ .Jeszc1e barrlziei stanowczo musi 
ca pozwoliła na szvbkle usunięcie <lo 

'"'alczvć orqanizacja partyjna o pod-
~trzeżonycb błędów, pozbawiając nie~ienie wiedzy teore tvcznei i facho 
tym samy m argumentów wroga kia- wej robotników. o uruchomienie kur 
sowego, który skwapliwie wykorzy .. ·ów dla now(lwvsunięlvch. 
stuje wszelkie potknięcia wysunię-
tych na wyższe stanowiska robotui· Brak opieki nad kadrami 

Niewłaśdwy a też często wrer:i 
szkodliwy jest stosunek n iektorych 
inspektorów Cen tralneao Zarządu do 
nowowysuniętych ka dr ,.Wełnianej 
Dwójki" . Należy do nich np. inspek· 
tor Stawiski, traktujący n~wowysu-

f(ów. 

PZPW Nr 2 wvchowują 
kadry i dla innych 

zakładów 

ze stronv 
Centralnego Zarządu 

Na szczq1ólną uwagę zasłuquje nie nię!vch Jrierown ików z gory i „po 
właściwe, niezqodne z uchwałami IV om1sku", wykarnjący przesadną got­
Plenum podejście szeregu wydziałów iiwość w wyszukiwaniu błędów i 
Centralnego Zarządu do ludzi wysu- zclumiewając<1 obojętność jeśli chodzi 
nie tvch w PZP\V Nr 2. CPntralny Za· o nclzielanip rzeczvwistych rad i po­
rza cl wnrawdzie chetnie zatwierdza rnocv. Niektórzy pracownicy CZPW 
politvkę. kadrową „Wdniane j Dwój· pc,dchodzą jeszcze do nowych ludzi 
Id" a le wysuniętym ludziom nie po- z PZPVv" Nr 2 częs to w sposób bez. 
trafił zape•vnić należytej opieki, nie duszny. całą nadzieję kładąc w „kon 
udzielał im odpowiednich rad i wska sekwPncjach służbowych" i nie od­
zówek. działywujqc na nowo - wysuniętych 

Towarzysze z „,<\l'ełnianej Dwójki" p-acownik ów w sposób wychowaw. 
sami boryknli się z trudnościami i sa c1v. 
mi zmuszeni byli je rozwiązywa.'.:. J est n:eczą konieczną, aby ci f pra-

A trudności tych było wiele i ist· co-wnicv CZPW, którzy jeszcze nie 
nieją one jeszcze nadal. Jedną z naj- zrozumie li wytvcznvch TV Plenum 
większych bolączek zakładu była przestudiowa!i je. przyswoili i zmie 
sprawa skurczu tkanin, . powodująca nili wreszde swój s tosunek do w ysu 
znaczne przerwy w odbiorze i zamro- niętych kadr robotniczych. -
7,enie kapitalów. I Bad. 

I\ ir jesr ta, proszę 1ws, ż11il11~·m, że flik poit"irm, odkryciem Ameryhi, 
iż obecnie „pwwjqcy" prezydent St<móu· Zjedrwcumych nie cieszy się zbyt 
ide/lrim 1111torvtetrm rdród .1:erokich r~Psz o/1y11·111eli LSA. IFprnwclzie 
- 1111·11ż11riC' - repreze11tuje 011 11ieu·qtpli1d1> 1rz11iosle idee, }al• np. idl'u 
t.zrl'. :imnej rmjn~·. 1rnd1ir. trrdzil'ż stonlra r/lri całej ludzko!;ci itp. - ą/e 

orciJł mies:karictlll' Ameryhi l'ól11oc11ej to d:iu•ucy. 1rnl1; iu11P, bard:iej 
„przpii>11111P" ider : wolrw fri . 1111~trpu. sprau·iedliu:o.~ei społecznej i brnrer­
.11wa międ:.\· w1rorfo111i. i ' " zr.-iq:.lw : tym pr:ejmvia.iq ogromny /mit i c::P.~Ć 
dla tye/1 .•woic/1 dmmo ::marb·c/1 pre:.wle11t61l'. 1.-rcirzy te idre uy:11armli. 
11ro11<1!!mmli i r(!{i/i:orm li. Oholiczność ta jeM dobrze znana tnn rt•s:nt­
kim c:)'llllikom u111ery/,;a1l~kim, które Il „hrrbie politYCZll )'m" rw.<zq lmmbT.ę 

u•0<lorom.< orn: stonkr Colomdo - i dfotego od c:asu do c:asu prtjlmjq 
podeprzeć 11if>ll'iel1.-i autorytPI żywet{o Trumana u:iPlkim a11torrtelPm np. 
11ie/>0s:C:)·h-a L i11co/11a. w· j11/;i SfJOSÓb Io robią? Ano, pr:y pomocy 1ty­
próbmrn11 ego system u : „H'iell.-i Li11colri powiedział...". 'Tal.- 11cz:v11ila, po­
rl'ieclz:my, /)tlrę tr{lod11i tP11111 rPc/(l/;rja wvclrod::qcego w drtż)"lll 1wl.-"1d:ie 
m11ervl.-ci1iskie1w c:asupismct ,.L.110/."'. ZmniPścił11 ona piękne /Jopienie 
11iPl1• iPgn 11rezw]P11ta. " pr~:v lPi o lrn=ji .. pr=nionwiała" C:)·tP/nikom 1.-illm 
li11co/1wwskirh zlotvch m y.<li. l\'p. : „nie można Tll'z)·c:y11iać się do bra­

ter.<trrn l11d:i. popiPrnjąc 1cnll.-ę hlasort·1(, .. nie moż11a pomóc otr::rnwjq­
cym plac(', oslabiaj~1c tych, laór:v u-yp!acają zarobel•" itp. Ano, ttcale 
tarlll)' 1.-uu•af Pk propugandy rw r:ecz kapitalistvcznych wy.::y,ęhiwuc::y: 11ie 
1mlczyi' : ttimi, nie „osłabiać" ich .„ Propa{lat1dv tym skutec:rrieis:ej. iż , 
ulo:!:o11ej u· 1W11 fJOSlępmcPgo prezrclenta, laóry, ocz.rwi.<cit>, 11iędy Il' ::rciu 
potlobm·ch ,.:łotrclz myśli" (złotych - dla czcicieli -:.łotego cielca) nie 

powiPd::inl. AIP cóż to pr:es:kad:sa wopuga11 do1eym stonkom GS.4? Że 

~ię mulgryzn te ten s11os6b dobre. piękne i c:yste imię 1A'ielkiego czlowielm 
- nic tu <Ilu n ich nie znncz_v. Gru11t, nb)· „intere.ę s::edl" . 1'rll.-o. że jal.-oii 
rril' i ·l : iP. A i z „aforyzmmni" J,i11cul11a redakcji „Lou/.-" si(' nie 11cfqło, 

Cz) teln icy amerykmiscy = ob11r:e11iem całą brudną, fałsz:erskq aferę ::de-
11111.•lw rrn/i. I _,z;1·blm się ll'ydało, iż autorami pr:ytoc:o11yc11 wyżej, r:e­
komo li11col1ww:sl.-ich złot.1 ch 111v.m b)·li pr:edstairiciele 1delkiego ka­
piWlu I SA, operujący u: kuluarach amer)kańskiego Kongrew. 

E. 7'am 

Organizacja partyjna PZPW Nr 2 
potra!iła wychować liczne. wartoś­

ciowe kadry, pr7y cy.ym należy pod• 
kreślić, że nie zask lepiała się wyłącz 

nie na swvm terenie. W ielu ofia r­
nych i zdolnych towarzyszy, wycho­
wany ch w „vVełniane j Dwó jce' ' po­
szło na odpowiedzialne stanowiska 
do innych fabryk, jak np. tow. Jan 
Laube, któ ry jest obecnie dyrekto-
1em technicznym w PZPW Nr 41, jak 
tow. Derewenda - kiernwnik p erso­
nalny PPB. jak tow. Kazimierz Jóź. 
wiak, który uczęszcza na kurs dla 
inspektorów Najwyższej Izby Kon­
troli. 

\~r Technicum uczy się w te1 chwi· 

li ob. Teresa Stojecka l?rzvkręcaczka 

z pr7.ęrlzalni, 1dolna i wyró2nia j<ica 
s ię, a zarnzc.m nie?.wykl<' łaknąca 

wiedzy robotnica i low. Piotr Rćig ze 
zgricblarni. Na najbli·i-szy kms wy. 
znl!czeni 2ostali dalsi wy1oznia1acy 
.>ię pracov:nicy fizyczn i - ob. Skrzy­
dlc>wski l oh. Albina Toś .• a Uni­
wer;;yteckie Kursy Pr7.vuotowawcze 
wyznan:no dalszych 6 osób. 

Ślade11n na.szuch ar~ą~u#ów ł 

IV Plenum pomaga wykryć 
braki w nasze; pracy 
Uchwały I\' Ple num utwierdziły to 

warzyszy z „Wełnianej Dwójki" w 

przekonaniu. że kroczą. sJusz!Ml dro­
gą. JednocZA'śnie jedna k IV Plenum 
pozwoliło im wykryć bl~dy popełnio 

ne w dotychczasowej pracy nad wy ­
suwaniem kadr. 

„Dzic;ki referatowi Tow. Bieruta -
mówi I sekr. organizacji party1nej w 
PZP\V 'Jr 2 tow. Pawełczyk - zrozu 

IJNICESTH'IONA· PROBfl 
dłaWienia słusznej krytyki 1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111m 

1111111111111111111111 111 111111111111111111111111111111111111111 O sprawie tow. "ellera po raz ostatni 
Wśród \\'ypowir>d'li. jakie na temat 

dławienia kry tyki padły n a I ZIO· 
cie ko.respondentów robotniczyt•h i 
rhfopskicb, upamiętniło s;ę dobitn:e 
powiedzenie tow. Cyrankiewicza, do­
skonale charakterV'ZUjące stosunek 
niektórych jednostek do słusznej 
kr ytyki: „Są po urzędach i zakła­
dach pfaey tacy panowie, którzy nie 
znoszą kl'y ty ki, boją się je j, jak dia­
beł święconej wocly; ta<'y panow ie 
pon1s7ą niebo i ziemię. b;v zakneh\o. 
wać usta kryt yce, b y się wykr~cić 
od odpowiedzialności, by się poli­
czyć z krytykami". 

O tym. że tak jest w istocie. że ci 
„panowie" nie zamierzają tak łatwo 
zrezygnować ze swych wypróbowa-

nych metod zastra~zania i gnęb:~nia 
korespondenta, który zdobył ~ię na 
.. zi..chwal;;two" krytyki, świadczył 
najlepiej fakt. jaki wydarzył się 
111edawno w PZPB im . Sta· 
lina. Sprawę tę poruszyliśmy w na­
~zej gazecie dn. 1. VI. b. r. Jak wia­
domo nie~ławnym „bohaterem'' tego 
zajścia był kierownik tkalni tow. 
Keller, k tóry oburzony. że kore­
~pondcnt poważył się omówić kry­
tycznie w gazecie sposób rozplano­
wania urlopów na jego oddz:ale. ob­
my~lił pod3!ępną intrygę. mającą na 
celu ośmie~zenie i zdyskwaiifikowa­
nie kore~pondenta - przodownika 
pracy tow. Switonia. Jednak intryga 
ta - jak wiadomo - >:paliła na i;-a-

newce. Perfidnie obmyślony plan 
został sparaliżowany dzięki C'Zujno­
ści rady zakładowej. która pr.zy po­
moc~· świadka zajścia, tkaczki ob. 
Sobótki zdemaskowała m acl1in acje 
Kellera. 
Wspom:nal'.śmy, jak wielkie obu­

t'Zenie wywołało to za.iście wśród 
załogi PZPB im. Stalina. Robotnicy 
domagali się surowego ukarania in­
tr~·ganta. dławiącego słuszną kry­
tykę. 
Sprawą Kellera, k tóry jest człon­

kiem P ZPR, zajęła. się Dzie l ica ra­
bryczna. P o zapozn an iu się z postęp­
kiem kierownik a tkalni, K omitet 
Dzie ln icowy zobowiązał sekretarza 
ftrganlza cji podst a w1>wej. tow. No-

wa.ekicgo, do szczegółowego zbada­
n ia dotychczasowego stylu pracy kie 
row n ika Kellera. Po. gruntown~·m 
rozpatrzen[u całe.i sprawy postano­
w:ono wy:;tąpić na najbliższym ze­
braniu organizacji podstawowej z 
wnioskiem udzielenia t<>w. Kellerowi 
ostrej nagany. Sprawa Kellera sta­
nęła już także na egzekutywie Ko­
mitetu Dzielnicowego. 

Uch wala egzekutywy b1•t.mi m. 
inn. jak następuje: 1) zobowiązać dy 
rekcję zaklatlów d o wystąpienia wo­
bec Centralnego Zarząd\l Pl'zemysłu 
Bawełnianego z wnio~kiem o prze­
n iesienia Keller a do inn ych zakła­
dów z podkreślenit:m w cb araf{tery­
styce, że czasowo n ie może on pełnić 
kierownicze j fonkrji i 2) przesiać do 
instytucji. w której Keller zost anie 
7.a·trudniony, p ismo ;z. s.zerokim omó­
wieniem prv.yczyn izwolnienia go z 
PZPB im. Stalina". 

Biurokraci -W. sekcji . Dyscyplina pracy 
w Centrali Handlowej .Ceramiki 

Jak się dowiadujemy tow. ICcller 
zostanie już w t ych dniach przeka ­
zan y przez dyrekcję PZPli im. Sta­
lina d o dysp ozycji Centr. Zarządu 
Przemysłu Bawełnianego. 

Pll*acq i Placq CHPS 
Pismo okólne CRZZ z dnia 11. 

VII. 49 r. L . dz. 7 75034 w spra­
wie pracy strażników pnemysło 

NiedbalstH'o 

wych mówi, że jeśli strażnik m:i 
24 godziny służby i 24 godziny 
od poczynku, należy mu zap::!­
wnić co siódmy dzień w tygo­
dniu wolny od pracy. Okólulk 
ten mówi dalej. że godziny nad­
liczbowe liczą się po przepraco­
waniu 300 godz. miesięcznie. W 
czasie 24 - godzinne.i służby 
strażnik winien mieć zapewnio­
ne 8 godz. odpoczynku, które 
wolno naruszyć tylko w C7.a~ie 
a larmu. 

Na jednym Ż ogólnych zebrań 
pracowników Centra1i Handlowej 
Ceramiki odbytym w po­
czątkach maje\. szeroko oma­
wiano \Vprowadzenie ustawy 
o zabezpieczeniu socjalistyczne; 
dyscypliny pracy. Większość 

absencji w maju, uzyskując IO 
punktó\v karnych. Podobnie dzio.~ 
je i<ię jeszcze w innych biurach, 
gdzie pracownicy podczas urzę 
dawania bez uzyskania przepu­
'tek wychodzą na miasto. Nie­
którzy załatwiając ~prawy służ­
bowe, \Viele czaw. poświęcają 
sprawom prywatnym, spożywa 

niu posllków w barze mlecznym, 
wizytom u fryzjera i tp. W tym 
wypadku naieży winić szefów i 
kie1'0\vników, którzy nie zadają 
sobie trudu, by pracownikcw 
swych we właściwy sposób kon 
ti·olowac'.: i przeciwdzialać mamo 
trawstwu czasu. 

S tanowisko Komltetu 07.ielnicv Fa 
brycznej je:;t dowodem, że towarzy­
sze energicznie wprowadzają w zy­
cie uchwały IV Plenum KC PZPR 
". sprawie t~pienia przejaw{>vt zwa l 
czania słusznej kr ytyki. Stanowl·,ko, 
jakie organizacja partyjna i k ie!·ow­
nictwo Zakładów Stalinows:<.ich · za­
jęły wobec człowieka. który chciał 
„zakneblować usta krytyce" i „poli­
czyć się z krytykiem", tędzie z p~w­
nośclą nauką i przestrogą dla wszyst 
kich tych. którym „przesz.kad 1.~:ą" 
jeszcze krytyczne korespondencje ro 
botników i chłopów. 

które odbija się no jakości produkcji 
W przi:dLalni PZPB im. Cz. Sz~· 

mań.i.kiego oddział I. została .w 
dniu :.:.:; uh. rni1•s, W''-'faJta >krzY 
ni a (wątkn) prz~d1.y ~O I .i ·<lo 11 :)i: 
kowni. Pl'zecirtnie w. 5krzyui rn 
kH>,i znnjdn,io si~ o kolo 90 kg 1n1 I.. 
ku. Po "'.'·rlauiu wspou111iau1•j 
:5krzyui un t kalnię okazało si~, ż,, 

watek ~O I A zo>tał zmie~zam· /. 
:H· IR. Br7.po~r<'clnią wiuę z:{ to 
po1105zą u1dadaczki, którr przy ~1. 
.kłnda11i11 przi;-rlzy nie zivró1·iły u wa 
i:i ua jc>j numerar.ii;-. Omyłk~ ~w:~ 
tlumacz~dy one t.1·m, że na~tąpih 
zruian:i kolom cewek wą tkow~"i·h. 
Xasuwa si~ zatr·m pytanie, rzy 11_ 

kła<laczki wiuu,· zwraca•: 1111•a!!ę 

na .kolor cewek · czv też na 11um"r 
rrz~ilzy' ' . 

.Łatwo ~obie uzrn~"•ło" ić, jn kia 
,zko<l~· przyuo'.'i tP~o rotlzu,iu nie. 
rlnkłurłn:L praca i il<' ~prawiii 7Uha 
lllO\YHi1 ". produk1·jl. Pon1it:sza11~ 

Jll'Z~<lz11 powoduje "r tkalni bł~dy 
7:t,ntlnin<', kt•ire ohniżaj:i. jakoś•' 
pro<lnk<"ji. , 

J <"»:: 11H to in.-pcklor prnd11k1·;j'.i 
Przrtoczo11.'· w,vpadck nic jrst by. 
najmnit>.i pil'rw~z.~. Ki!'rowni..twb 
othlzialu pnwiuuo zająć z1le"ydo 1~~ 
ne ~ta no,vbko '" te.i >]lnt wie, lJ • 
r:11. na zowszc 11króei1' pndohne me 
dhal3t11·0. Winu.n·h nalt>ży p<Wi~Z-
11ą<' do odpowi<'dzinluoś.-i. J\:1żriy 
mu;;i li~·(. vdpowi<'il7.inl11.1· za s1nij 
odciuek prncy. 

Irena Biegalska 
rzPB irn. Cz. Szymali kiego. 

Dobry sposób na łazików 
:Xa,-za org.u11i;r,11c,i:i pnt't~-,inn , ra­

tla zokladowa i <l~·rckejn ~tusowały 

i·óżuo nH?totl,'·" " - ':eJu zrn11iPj~z('łll:.l. 
nicu:;prawiedliwioncj nieobecno8ci. 
Lecz najskute<'zniejsz:i. ol,azała ~'~ 

. nc•-wa. ustn•~a o znbezpiec?:eniu so­
l',ialistyczn~.i dyscypliny procy. Pn. 
ui~wn ż un naszym. terenie ,„ PllP13 
im. St::i lina 1>rowadzonn jei;t doklad 
nu koutroln i wyciąga si{' odpo. 
wiednie konsekwencje w stosunku 
do łazik6w, wypadki nieobecnośd 
zmniojsz~·ly si{' znacznie - ostat­
nio o 4.0 procent. 

Nasze przodownice pracy, jak 
tow. tow. :Malicka. i Zimoń ~twier­
d z.aja, że obecnie, dzięki zmniejsze 
niu się auseucji, pl'Zątiki już nie 

czeka.i:. ua 11irdoprz<'<l. Z li kwidm1 :i 
no te~· wa1·~uirjsu ;1d1·hodzr11i(' 'Jd 
ma,zvu co 1·z1'~to zdarzał o ~i~ daw 
niej 'w ":i;zrj · prZ<'dznlni. 

:Duią ~j„ ;łv~zr1~ n na.r i takif) 
głn:-ty~ że {1~ta.wn po·wiunn hy1a by~ 
1.ns roso,vaw.1 już wczc~11i1•.i. n ua pil 
wuo dzi<'ki uiei unik1wlihv~n1v wiP 
lu tru<ln~1~1·i. Każdy b~wi1~m ~clnje 
sobie ~prawi• że ni1,,n·konv"·n111c 
plamiw prze~' nasz odu;,inł. 

0

„undrn 
binnie" w soboty, wypl~rwn!y 7. o­
grornucgo od~etkn opnszczonych 
bez usprawiedliwienia Tohoczo.go. 
dzin, 

w. J ózwiak 
kore~pondent „Glo,-u" z PZPB 

im. Stalina. 

.Jednak dyrekcja Centrali Han 
dlowc.i Przemyslu Skór zanego 
nie przestrzega powyższych za­
sad i strażnicy pracowali po 360 
i 372 godziny w miesiącu . n !e o 
trzymując należnego wynagrodze 
nia za godziny n adlic7.bO•ve. 

Komendant Straży Prz.emysło 
\\·ej zwracał ~ię w tej sprawie 
w sierpniu 1949 r. do Sekcji Pła 
cy i Pracy CHPS. Płatnik ob. 
Szra.iber poradził strażnikom .. 1Jy 
przedłożyli wykaz nadliczbowych 
godzin do zatwierdzenia zapowia 
dajac że \V ciągu 3 dni otrz~·ma 
ją wyrównanie. Na tym jednak 
się skot'lczyło. Do tej pory straż 
nicy wyró-v.-nania nie otrzymali. 
Dalsze interwencje Związku Za 
wodowego i wystosow;ine pismo 
z ·dnia 14. I. 1950 r. do dyrekc_jj 
CHPS w sprawie \\'~'płacenia z:1 
ległych należności również nie 
odniosły skutku. 
Należy zaznac"yć„ że strażnicy 

innych zakładów w Łodzi otrzy­
mali za nadliczbowe godziny wy 
równanie już w 1949 r. a nawet 
i w Hurtowni Rejonowej Nr. 5 
w Łodzi. podległej CHPS, należ 
ności te również zostały wypła 
cone. Było by pożądane, gdyby 
zainter~sow;mo się bliżej „dzia­
łalnością" biurokratów z Sekcji 
Pracy i Płacy CHPS. I 

I Iren eu sz Woj tyniak 
korespondent „Głosu" CHPS 

pracowników przyjęła ustawę 
z głębokim zrozumieniem I 
szczerym zapałem. Dlaczego 
\vickszość, a nie wszyscy - o 
tym mówi tablica. wywieszona 
przez Dziat Kadr w Biurze Glo­
wnym CHC., · na której u\vido­
cznione są \\' punktach karnych 
wyniki spóźniei1 i nieusprawiedli 
wianych nieobecności za maj w 
branżowych biurach sprzedaży O· 

raz innych działach CHC. 
Z podanych wyników dowiadu 

jemy się, że nie wszyscy praco­
'.\'nicy Ceramiki przyswoili sobie 
ustawę, którą ogół przyjął z tak 
'\ielkim zrozumieniem. Tak np. 
Biuro Sprzedaży Szkła Techntcz 
nego i Laboratoryjnego pomlo 
rekord nieusprawiedliwionyci1 

Należy przypuszczać, że przy 
wspóln ym wysiłku rady zaklado 
wej i organizacji p<irtyjnej d;vsc.v 
plina pracy ulegnie jednak u na~ 
poprawie. Szczególnie zaś trze­
ba się za.i<JĆ wspomnianym Em-
1·em Sprzedaży. 

J rrzy Koch 
kore~pondent CHC 

-~~~~~~~~~~ 

Złośliwość bogacza wiejskiego 
D:iż:.11· do u:1j\\':nlatnil'j;:ze.:o zao 

p:itrz1•11i:t w artykuJ.v i:yn-oościowe 

nni~ pra1·u.h•·>·d1, ":i l1· z.nn>' o jaK 
11aj11:i\•ksz1• plony fffZL' /. zwi{·k~z1•n1 e 

"·.1· t1:1j11wii~i z lia i ob<anie ka:ldr·:.;u 
ku-irnl ka ziemi. \\'.1·>ilki naszr w 

t>·m kierunku u'ilu.i:1 jt'dnak >-:tho 
towa1~ hog-atze wirj='c·.v, pozo~ta \V t a 

.he e zę~l- '"·oj ej zi<'llli odlog-i~rn. 
'l'n k 11·i~c up. boga n~. wirjski w 
Chdmarh pu1l Łodzią, January " al 
cz('11·ski, pu~:adn,hey 11 ha zil•1"1 
uprawnej 1,worz:vwa), w roku bic. 
żncvrn ohs iał za ledwie około 4 ha . 
_r.;'aicżv nadmieni!, że Wal<"?:ewski 
wnj:)c' wyk,.;ztnkc~ic rolnicze, po'. 
trafił w pr7.~>'złości zhiernć o bfi le 
plon~-. ~atomia~t w okresie pą1Yo­
jcn11,vm doprowadził sw~ go·podar. 
'>iwo do ruiny, ' 

Air to j1·,.;Zl' I.<' 11i<' wsz~·-tko. " '" l 
CZl'\\ "l\i pusia cl:t <lnm. "kłada.i:i•-.'" 
si~ z l ! lokali n1i<''Zkaln_,·eh, z k1•i 
ry"11 ;j z:1111i<',zkH.i:i. rudzin.1· rnhor ­
Hir·z1~. pr:u-u.i•11·1• w fa IH,·kn<:h w 
Łnrl1 i i Zgi1• rzu. Do nrirszkn1\ t.v.- it 
po•k t.a"I il<'>' Zl' Z\l, z powodu uszkn­
dzp(1 d:t<'hll. l•',i<' 'i\• wodu . \YaJ„zL•w 
s ki ot rzYntal Ha n~mont dat hu wr 
\\TZl'"ll 1; nh. roku :: beczki s111ołv. 
kt6rn do •l z.isiu.i nil' zoslala \\'_Yl ~o 
rz,·stana d1oci11i. rohotnir~ v iclo. 
k1:otnic ;,"·ra1·1il i sir do niego z pro 
pozy1·j:1 W)'l'<'tnontownnin. clachn. 
f;tanowiskient tvm Wnl1·zew,ki tn' 
kazał ~we n11t):pal1stwowc oblicz~. 

Mal"ia Beduarek 
korespondent kn 1'11lopska „Głoou" 

Chcl111y. pow. łódz:U 

Stanowisko to - jak głosi u chwa­
ła egzekutywy K. D. Fabryczna -
„będz ie ostrzeżeniem dla t~·t·h ws1.yst 
k ich , którzy postawieni na kierow­
n iczych stanowiskach pr zez n asz 
Rząd Ludowy, miast wyciągać w nio 
ski ze słusznej krytyki, chc)cliby w 
podstępny i p rowokatorski sposób 
tłumić ją, urządzając sobie wygodne 
życie". 

* • • 
Wniosek z całej tej sprawy jest 

jarny: 
Korespondenci robotnic70 - chłop­

scy, których zadaniem jest walka o 
produkcję. tępienie wszelkich prze­
jawów biurokracji i kumotcrst\„·a, 
korespondenci. którzy stanowią 
awangardę klasy robotniczej, pow in­
n i • być otoczeni opieką, a korespon­
d~neje ich powinn;v służyć kil!rowni­
ctwu zakładów, organizacj i par tyj­
r:ej i radom zakładowym jako bogate 

I źródło . śr?dków wiodących do u ­
sprawniem a. prary w zakładach. 

Dlatego też w stosunku do wszyst ­
kirh. którzy hamują r ozwój krytyki 
i dławią. ją. IJOwiuny być wyciągnię­
t l' tak surowe konsekwencje, jakie 
zastosowano wobec tow. Kellera w 
PZPB im. Stalina. 

H. Sam . 

Wyjaśnienie 
W związku z izamieszczonym wcze 

raj artykułem „Czerwon :v Widzew'' 
winien znów stać się kt;źnią kaclr" 
wyjaśniamy, że sekretarzem Komi· 
tetu Fabrycznego Widzewskich Z;i ­
kładów Przemysłu Bawcłnianc"o 
im. 1 Ma ja jest t ow. Kom iniak, " · 
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«?b~ady ostatniego Plenum CRZZ ~o przede wszystkim organizowanie - do Związku Radzieckiego. Na t~ I kich związ'ków zawodowych, które 11· · . 
posw1ęcone ~ył~ dwom podst:iwo- 1 rozwijanie współza.wodnictwa pra dziedzinę pracy związkowej IV Ple s~ wypróbowaną. kuźnią nowych · · ł:a • n 
wym zaga~:lmemom naszego zycia: cy - czołowe zaclame związków za. num CRZZ kładzie ogromny na kadr budowniczych socjalizmu i ko '" ,.,, • Q ff , I 
wycho"'.amu n~wych kadr i dalsze wodowych. n· toku współzawodnlc cisk, gdyż dopiero Powiązanie zaga munizmu, będzie przyświecał na- • t • 
go udZialu związków zawodowych twa wysuwają się najlepsi, najbar- dnień zawodo,-,,·ych, p1·odukcjnycb z szym związkom zawodowym w ich 
w walce o pokój. Tymi zagadni ia dziej ofiarni i aktywni przedstawi problemami 1>olitycznymi wychowu odpowiedzialnej pracv. , ,„ 1 t 
mi ży,ie nasz kraj i to stanowić bę eiele klasy robotniczej. Przodowni- je świadomego gospodarza pa.1istwa, „0 dzisiejszym znaczeniu związ· ,,.,, 
dzie stałą treść życia n aszych związ cy pracy, nowatorzy i racjonalłzato ludowego. ków zawodowych - powiedział to 
ków zawodo,vych, których role, 1·zy produkcji - to właśnie ludzie, śmielej wysuwać przodujących warzysz Bierut na II (VIII) Kongre 
znaczenie i odpowiedzialność w Pol spoś1·ód których przede wszystkim roboiników i robotnice, partyjnych sie Związków Zawodowych - sta. 
sce Ludowej wyznacza fakt sprawo czerpać będziemy kadry do pal'tii i bezpartyjnych na wyższe stano- nowi nie. tylko liczba zrzeszonych, 
wania władzy przez klasę robotni i aparatu partyjnego, do aparatu wislca - to hasło IV P lenum l\'.C lecz przede wszystkim nowy ęharak 
czą. gosPodarczego i państwowego. \V PZPR podejmują obecnie związki ter ich zadań, nowa ich rola w pro 
„Swą odpowiedzialną rolę głó tym też przede wszystkim sensie, zawodowe. Wysunietych robotników dulceji, w państwie. społeczeństwie 

wnej transmis.ii partii do mas, związki zawodowe, które rozporzą· należ~· otoczyć szczególną opiek11, - nowa .ich rola w całkowicie od­
powiedział na IV Plenum CRZZ dzają wielotysięczną masą aktywis szkolić przed objęciem przez 1uck miennych obecnie warunkach n~e 
tow. Aleksander Zawadzki - szko tów - winny się st-ać n a jbardziej nowego zadania, kształeić na kur- go ustroju politycznego, społecznego 
ły g·ospodaro,vania, szkoły rządzc masową kuźnią noWYch kadr dla ca sach stale w toku wykonywania no i gospodarczego. O dzisiejszym zna 
nia, szkoły komunizmu, kuźni no- lego naszego życia. wej pracy . partyjnej, związkowej czeniu związków zaw.odowych stano 
wych kadr robotniczych i pracowni Mobilizowanie klasy r obotniczej czy państwowej. wi to, 7..e klasa. robotnicza sprawuje 
czych, nasze związki spełnią pGd do wykonania zadań produkcyjnych W pracy związkowej Plenum dzisiaj władzę polityczną. w pań­
warunkiem utrzymania nierozel'- nie może nosić charakteru akcji o· CRZZ wzywa do jeszcze mocniejsze stwic, że jest ona dzisiaj rzeczywl­
walnego i wciąż pogłębiającego sic: graniczonej wyłącznie do jednego go zacieśnienia więzów przyjaźni za stym gospodarzem w najbardziej 
związku z masami pod warunkiem zakładu pracy. Socjalistyczny styl związkami radzieckimi, do jeszcze podstawowych dziedzinach naszej 

1 gruntownej poprawy swego stylu pracy oznacza upowszechnienie do pełniejszego korzystania z ich boga gospodarki ogólnonarodowej". 
W Związku Radzieckim rozpoczęły siP, urlopy letnie. Zapełniają si~ t y­
si~ sanatoriów i domów wYPOCZYDkoWYcl1. - Na ilustracji - sanato· 

rium dla Górników im. Żdanowa na Ukrainie. pracy, pod warunkiem wychowania świadczeń i osiągnięć przodujących tych doświadczeń. Przykład radzicc K. G. 
szerokiego aktywu społecznego". robotników w całej klasie robotni· ---------- ---------- -------------------------- -----------------­

ezej. Doświadczenia. jednej kopalni 
W jaki sposób związki zawodowe muszą być przeniesione do wszyst 

winny ·poprawić swój styl prac)', kich kopalii, osiągnięcia racjonali­
aby sprostać swym zadaniom? U· zatorskie jednego zespołu budowla 
chwała Plenum CRZZ przyjęta w go muszą stać się własnością wszyst 
oparciu o referat tow. Za.wadzkle- kich budowlanych. 

Niemi·ecka Socjalisty~zna Partia Jedności 
go odpowiada na to pytanie, precy Narady wytwórcze w poszczegol ­
'ZUjąc wytyczne działalności związ nych fabrykach, narady robotnic~e 
ków zawodowych. Wytycznymi ty jednego zawodu, przepojenie dzia.­
mi są: łalności kulturalno - oświatowej 

wzywa do k • • rzew1en1a Poł~ką 
. ,,. . 

przy1azn1 z 
1. mobilizowanie klasy robotni treścią pracy zawodowej, problema 

czej do wykonania zada1i produkcy.i mi. produkcyjnymi - oto droga do 
nych; upowszechnienia. doświadcaeń i o-

2. praca polityczno - wychowaw siągnięć przodujących robotników 
cza, kulturalno - oświatowa oraz sy wśród najszerseych mas pracują-
i;;tematyczna l>raca organizacyjna. cych. 

Oto sa niezbędne warunki dla Równolegle do tego procesu musi 
ii;tworzenia. szerokiego rezerwuaru postępować proces pogłębiania. świa. 
k.idr nie tylko związkowych ale clomości politycznej mas pracują 
l'ównież dla potrzeb całego życia cych dla wychowania ich w duchn 
gospodarczego i społecznego Polst..; ludowego patriotyzmu i proleta­
Ludowej. riackiego internacjonalizmu, w du 

Mobilizacja klasy robotniczej dil chu przyjaźni i miłości do pierwl!t:e 
wykonania. zadań produkcyjnych go kraju zwycięskiego socjalizmu 

W m arjo.wy:in numerze „Einheit" , I tyehczasowej akeói wychowawczej,· 
teoretycznym organie Soojail.istycrt- iprowadizonej przez Socjalistyczną 
nej Pai~ti1 Jedności (SED), ukazał się Pa.rNę Jedności Niemiec i rmrlerizają 
artykuł Hermana Axena, członka de cej do wychowania naa-odu niemiec­
legao.ii SED, która przebywała w kiego w duchu przyjafmi do narodu 
iPolsce w ~viązku z obchodem 25 polskiego, Rezult a.t y tej pracy są po­
roc.znicy śmierci Juliana March- ważne: 
le-wskiego. An.·tykuł tow. Axena, za- „Bezsprz.ecimie osiągnęliśmy 
tytułowany „Wrażenia warszaw- znaczne rezulta.ty - pisze tow. 
skie", omawia stosunki p olsko - nie- Axen _ dzięki pracy naszej par-
mieekie i podkreśla. konieczność dal- tii w dzielhinie zrozumienia. w 
szego zacieśnienia wl~w przyjaźni naszym społeczeńst'"ie granicy 
między Polską. Ludową a Niemieck:\ na Odrze i Nysie jako granicy 
Republiką Demokratyczną. Pokoju. 

Tow. Axen ana!J.irzuje pr~bieg do- Bezsp()l'nfo utlało się umocnić 

Bogacze wiejscy usiłują sabotować skup· zboża 
Rachubą s p ehulantów zostalq udaren1nl one 
Zbliża się koniec roku gos1>odarczego 1949-50, a równocześnie Brzes.ki J>OW. łaskiego, właścicielka Trzeba pamiętać, że plan skupu 

na ukończeniu jest AKCJA PLANOWEGO SKUPU ZBOż.A, ?:a· młyna i dużego gospodarstwa rolne dla każ<lej gi•omady został opracc­
pewniająceg>o chłopom mało i średni~roln!m , KORZYST~E CEN:" go, posiada jeszcze niewymłóconą wany i uchwalony na zebraniu s;ro 
ORAZ STAŁOść I PEWNOść n.YN.KU ZB"Y!U, a klasie robotni· stertę zboża. Bogacz wiejski Ignacy i~adz.lcim właśnie przez samych chło 
czeJ· systematyczną dostawę :-boza i produktow rolnych. S 1 dl k d 0 1 , z rn are · z groma y re iow pow. pó"·· a \Vięc uchwale gromady m..isi 

Rozuatrując· przebieg skupu zbo· 1 bogaczy wiejskich, bez potrzeby 
fa ,; poszczególnych powiab:.ch ot przechowujących znaczne ilości zbo 
gminach trzeba stwierdzić, że t am, ża i nie wywiązujących się ze swych 

zobowiązaf1 wobec Państwa. Taką 
gdzie org·anizacje partyjne, r~dy na ckazała się trójka w gi·omadzie Woj 
rodowe, trójki zbożowe i ZSCh za- cieche>wice pow. kutnow:;.kiego, kw· 
chowały należną czujność, demas. 1a ... nie do<:trzegła faktu, że bogac z 
kując bezkompromisowo bogaczy wiejski Medyński, posiada je!!zcze 
wiejskich, ukrywających zboże, plan niemłóconą ster.tę zboia, Wynikło 
.skupu został w pełni 'vykonany. Ta·K to z teg·o, że Komitet Gminny w 

. Erzyżanowie nie zachował dostatecz 
w:ęc • sekretarz Komitetu Gminnego nej czujno~c> przy dobo1·ze t rójek 
w Kowiesach, pOll' , lowicki ~o, zbożowych. Zrozumiale, że bn1k 
stwierdził swego czasu, że u boga- czujności ze s tl'Ony niektór ych orga 
czy wiejskich schowane są olbrzy. nizacji partyjnych oraz tu i ówdz.ie 

zbyt słaba aktywność rad nar od1>­
mie nadwyżki zboża magazynowane wych, których prezydia zostały po-
g·o dla celów spekulaeyjnyc'h. I r ze· wołane do koordynowania prac tt-ó· 
czywiście, zboże się znalazło dzięki jek, spowodowaly, że nie wszędzie 
odpowiedniemu doborowi trójek zbo jeszcze akcja skupu została zakoń-

czona. A są p1·:.:ecież przykłady, 
żowych i cz ujnemu kontrolowani'J €.v.dadczące, że właściwe zaintercso-
ich działalności przez g1ninną orga· wanie ~ię r ad narodowych ;;kupem 
nizucję partyjną . zboża daje w pełni zadowalają.ee wy 
Jednakże zdarzały się i takie wy uiki, jak np. w Kompinie pow. ło 

padki, kiedy to b:ójki zbożowe nie wickiego, gdzie i>rzewodrńczą.ra 
umiaiy zde:ua!"kować i napiętnować j Gminnej Rady Narodowej - ob. 
----------------iBorzykowska potrafiiła • uald;ywnić 

prezydinm r ady i sprawnie pokie:'.'o 
wać pr acami trójek, tak, że plan 
skupu na terenie gminy został wy 
konatty. A oto kilka. przy.kładów, ja 
kich w t erenie mamy sporo,wykazu 
jących, że w wielu wypadkac:h nie 
p<>t rafior.o dotychczas wpłynąć n:i 
bogaczy wietskich, ażeby ::.pełnili 
swój obowi:p:ek obywatelski wobec 
Państ"i• wobec mas pracujących: 

Maria Wiesław.;ka. z gromady 

łaskiego, ma w stodole dużo zboż:i. ;,ię podporządkować każdy jej mie.>z 
niemłóconego. F r anciszek Urb: '.lek ka.niec. Jeżeli uchwałę rzetelni-e wy 

z gromady P~·zemysłów, pow. łowie konują. chłopi mało i średniorolni, 

kiego, posiadając duży zapas włas- ~przedając gminnej spółdzielni pn:zy 

nego zboża, otrzymał w spadku po padającą na, nich część zboża, mu­
bracie 150 lndnt ali żyta. Jak usiht· szą ją wypełniać również i bogacze 
ją oni wytłumaczyć swe postępowa- wiejscy, korzystający na równi 7 C 

nie? Po pr e>stu: „Nie sprzedamy, bo wszystkimi z dobrodziejstw Polsid 
pieniad9:e na r azie nam nie są po- Ludowej. 
trzebne" . Chłopi malo i średniorolni wie-

Jakie są 11rzyczyny tego ro- czą j uZ dobrze,kto jest ich wrogiem 
dz.aju postępowania? Bogacze i kto godzi w ich interesy. Przykła­
wiejscy hawet w końoowym eta dem tego jest przebieg odbywaj;1-
pie akcji usiłują ją sabotować, <~<'h się ostatnio zebrai1 gromadz­
licząe, że przysłowiowy przedr kich, na których chłopi mało i śred­

nówek 1>ozwoli im spekulować i niorolni zdecydowanie dema<>kują i 
"przedawać zboże za lichwiar- piętnują bogaczy wiejskich, co z nie 
!'kie ceny małorolnym chłopom. ?nawiści do Polski Ludowej wolą zbo 
Zakusy te zostaną jednak uda- ie raczej zmarnować, niż spnedać 

remnione ;>rzez Państwo J,udo- - sądząc, że w tea sposób zakłócą 
we, które nie zezwoli na "'Y· normalne zaopatr:~enie w żywność 

zysk biednych chłopów. świata pracy. 
Gminne Spółdzielnie „SamOlJO Zadaniem gromadz.kich, gmin 

moe Chłop>:ka" zostaną zaopa- nych i powiatowych organizacji 
trzone w dostat.ecmą ilość mą partyjnych jest pomóe chłopom 
ki, którą będą mogli nabywać mało i średniorolnym w te.I wal 
chło1>i średnio i małorolni po ce ce poprzez uaktywnienie i ubojo 
nach hurtowych na wa runkach wienie trójek zbożowych, które 
kredytu. Tak wire kapitaliści mogą i winny zmu~ić bogaczy 
wiejscy tracą jeszcze jedną moż wiejskich do wypełnienia oho· 
liwość wyzysku biednych cho- wiązku wobec Państwa mas 
pów. pracujących. 

. 

naszą partię w walce z nacjo.na.· i· n.~go prlłletariat~1 pols~iego w hist o­
lizmem i sol)jaJdemokratyzmem. rn ruchu robGhuczego • 
Bezs1><>rny jest także proces stop- W~ch~wanie niemierkiej k.Iasy. ro­
niowego wychowania. szeregów ~tmcze.! w ~uehu pr~t~tar1ack1ego 
klasy r&botnfozeJ, a przede wszy. mternac~onal.imm _ roz_wm'.e w cal ~·m 
stkim rzesz młodzieży. w pracy SJ!Oleczenstw1e nrem1eck1m - zaa­
tej połOO:ylywlelkie zaslugi'Związ- :i!er;i 1.ow. Ax~na - ~wszechnc. dą­
ki 7 a.wodowe i FDJ. Nie.wątpliwie ;,:~me do pok?JO\vych 1 d?l~rosąs1edz· 
godna uwagi jest praca wycho- k•ch stosunkow z_Po~ską i ich wszerh 
wawcza DFB i Kulturbundu w sł·ronnego p~gł'!b1en1a :. 
dzied?Jinie wychowa.nia. kobiet i „To dązen1e. - 11isze o~ - .zy-
inteligencji w duchu przyjaźni do sk~ jeszcze dzięki t.emu, ze z J.ed-
polskiej uemokraoji ludowaj. ne~ strony pob1_1dz1 ~o ':n?rgicz-
Szczególne -mac.ienie ma działał- ~eJ walki pn:?C~wko istnieJącemu 
ność Nfomiecko _ Polskiiego To- Jesz~ze 'Y częs<'1 naszego !Jarod~ 
warzystwa PokodOWYCh i Dobro· na9~nalistyen~e?11u poczuciu WYll 

sąsiedzkieh stosunków, pned ict~- szosc1, z. drug1eJ .~aś st~on! sp_o-
rym stoi teraz główne 'Zadanie P~aTYZUJ.': w \UększeJ Jeszc.ze 
przekształcenia się w wielką. or· n:ierze, n!z t~ b~ło doty~h~zas ro-
ganizację masową.". biont;, os1ągm~c1a pol~lueJ demo-

. . krac.tl ludGweJ, a takze kultura!-
. To:w. AĄ"en . stWlerdza nas·tę~n,1~· ue osiągnięcia polskiego narodu 
ze w pracy \eJ napot~afa. 8?CJau- tak w przeszłości, jak i teraźniej-
styczt~a Part1a ·!e?nośc1 N1en11ec na szości, Najwyższy już czas, by 
powazne t rudnosci: zapmnać nasze społeczeństwo z 

„~zywiście, nasza ideologiczna czynami po1Skich rewolucjoni-
walka pueciw niemieckiemu na- stów 1848 r." 
('ljonalizmowi .jest szczególnie cię-.i „Niewątpliwie musi wzbudzić 
ka w warunkach rozbicia Nie- niepokój fakt - stwierdza tow. 
miec, w warunkach kolonialnego Axen - że w Niemieckiej Repu-
aJJg!o - amerykański~o rez1mu blice Demokratycznej nie ma je· 
w Niemcze<;h Zach~nich i roz- iszcze żadnych przekładów dzieł 
czło"!ko~~la. Bel'lma. Ale ty~ Adama Mickiewicza i innych w y-
w~kszr Jest nasz o~owiąZek I bitnych polskich poetów. Nie WY-
~ w1ększe m~l.!' hyc nasze wY starcza taicie - jakkolwiek j est 
s1.łk1: b! ~zmoc:n1~ .ro~o~zech- godne pochwały - wystawianie 
mem~ ~d~ Pl'ZY'Ja:n1• n1en>;1~0 - pi>lskicb sztuk o niemieckiej p ro. 
polskie~ 1 u.211~ gran1;cy na blematyee. świadczy to bowh~m 
Odrze i Nysie Jako granicy po- o wielkich metżliwościach wczu-
koju''.· efa sit: i zrozumienia ze strou:v 

w. związku ri tą ocen.ą t~w. Axen demokratyezrrych sił polskiego na 
•vyc1ąga pra ktyczne wmoskt: rodu, ale nie świadczy pr.zecież o 

W naszej pracy uświadamiają- tym, że. posiada.my wystarczająrą 
cej musimy szczególnie WYSunąć znajomoiić zaga dniefi życia pol· 
trzy zagadnien'ia, a mianowide: skie~o nar()(lu, Polska 01>era na· 

1) Walkę o p&kój przeciwko im rodcm:a i polska muzyka ludowa 
peria.listyc.z:nej histerii wojennej czekaJą na zawarcie z11a,jomośd z 
i prowoka{!jom· niemiecką pul>Iicznością. T o ~a-

2) wyjaśnianie naszemu spole- i:no .m~żna by powiediicć o m~lar 
czeństwu, że rewizjonizm odnoś- stw1e 1 szt~1~ach, plastycznych . 
nie granicy pQlsko _ niemieckiej A_i.·tykuł .sWOJ. koncizy t<;>w._ Axen 
jest narzędziem ame1·ykańsklego stw1erd:em~m, . ze. ~v~ocmeme wz· 
imperializmu. który zagraża praw cho_w.ama mem1ec1oe1 klasy ro~otn1-
dzhvym interesom naszego na ro· czeJ. i ca!ego na.rodu w. duchu. mt~r­
du; na~J-0,llallzmu. _Jest w:imą . i ist~rn_ą 

3) W7DlOCnioną i grunto.wniej- częsc1ą .walk1 . . 1deolog!e~e.J ęocJall­
szą prac~ WYjaśnlającą istotę Gd- stycmeJ Part11 J cdnosc1 N1enuec. 
budowy i osiągnięcia. polskiej de­
mokracji ludowej. 

Konieczne jest urnnięc.ie ~ me-re· 
gów nasize.j p artii i niemie~kiej kla­
sy robotniczej nies,tety w ielkiej je­
S·Zcrte niee.najomości historii b ohater­
skiej walki poJ. kie.go ruchu rob otni­
czego. Gruntowne studium dzieł 
Marxa, Engelsa, Lenina i Stalina po 
zwoli kaźdemu niemieckiemu socja­
liście poznać wielką rolę rewolucyj• 

Radziecka komedia muzyczna 
zdrowiem moralnym tchnie radością i 

Zasłużona artystka RFSRR, Lebie­
diewa, w roli Wasyliny (operetka 

„Trembita."). 

Publiczność radziecka lubi weso 
łą komedię, błyskotliwą, skrzącą 

się humorem muzykę. T,1ką muzy· 
kę znajduje ona w komediach mu· 
zycznych kompozytorów radziec­
kich. „Wolny wiatr" Dunajewskie­
go, „,Vescle w Malinówce" B. Ale· 
k sandrowa, „Zamek powietrzny" 
młodego kompozytora S. Feldmana. 
„Trembita" Milulina , niedawno wy 
stawiona nowa operetka Listowa 
„Marzyciele" i wiele innych stano 
wi podstawę repertuaru radzieckich 
teatrów operetkowych. Wi~le ko. 
medii muzycznych napisano w języ 
kach narodów ZSRR. Spotykamy 
wśród nich prawdziwe arcydzieła, 
jak „Arszvn Mał - Ahin" ; ,.Ołs1111 

bu Olsun" kompozytora azerbej · 
dhńskiego Hadżibekowa {s[ilmowa 
ną operetkę „Arszyn Mał - Ałan" 
oglądaliśmy niedaw110 na ekranach 
polskich p. t. „,Vschodnie zaloty"), 
operetkę gruzińską „Khetho i Kno­
the" Vo/. Dolidze, którą wystawił nie 
dawno moskiewski teatr im. Stani­
sławskiego i Niemirowicza - Dan­
czenki oraz wiele innych. 

O wysokiej ocenie, z jaką spotk a 
ły się najlepsze widowiska opere t­
kowe, świadczy choćby fakt odzna­
czenia nagrodą stalinowską. operet 
ki ,,Kapitan tytoniowy" Szczerba· 
kowa oraz operetki „Trembita" Mi­
lutina. Tą ostatnią operetką zajmie 
my się bliżej jako typowym wzo· 
rem radzieckie j komedii muzycz­
nej. 

Język muzyczny „Trembitv" jest 
ja!>ny i szlach etny, odznacza się 
płynnością melodyki, lud::iwością 
motvwów" bogactwem i różnorod· 
nością rytmiki elementów pieśnio 
wy:h i choreograficznych. Czystość 
uczuć bohaterów, którym obca jest 
wszelka frywolność. brak jakichkoi 
wiek konflik tów wokół a lkowv , ktń 
re tai wszechwładnie panują w in · 
trydze operetki zachodnio - euro· 
pejsk.ie j, komizm sytuacji, a jedno­
cześnie ideowoi\ć treści, oto cechy 

charakterys tyczne tego barwnego 
widowiska. 

vV ogólnych zarysach charaktery 
5lyka ta jest typowa dla stylu 
wszvstkich radzieckich komedii mu 
zyczr.-ych. Radzieckie komedie mu. 
zyczne różnią się w sposób zdsadni 
czy nie tylko od tzw. „Wiedeflskiel 
szkoły operetkowej", lecz i 011 ope· 
retki klasycznej. 

Radziecka komedia muzyczna, to 
przede wszystkim realistyczna for­
ma literatury scenicznej. Dla.t ego 
też nie ucieka się ona nigdy do ma 
skarady his torycznej wzglQdme e t­
nograficznej, typowej dla klasycz­
nej O!Jeretki. 
Publiczność radziecka ceni wa­

lory artystyczne operetek Offen· 
hacha, Lecoq'a i Straussa: mii:<trzo· 
stw.:i muzyczne, lekkość i dźwięcz­
ność melodii. Ale nawet slvnne o­
rieretki Straussa, w tej ifrzbie i 
„Nie toperz", są bądź całkowicie po 
zbawione treści, bądź też o t reści 
wręcz absurdalnej. 

W operetce radzieckiej nie zna j. 
dziemy standartowych „b()hate· 
rów we frakach" z głowami. które 
nadają się jedynie do noszenia cy· 
lindrów, po scenie nie plączą się tę 
pogłowe bałwany spośród tzw. „zło 
te i młodzieżv", nie widać bezdu;;1" 

nych. a posażnych lalek. Radziecka 
komedia muzyczna tryska zdro­
wiem moralnym, rozbrzmiewa śmie 
chem silnych ludzi, którym przy· 
świecają konkretne, szczytne cele. 

Bohaterami radzieckiej komed1i 
muzycznej są przede wszystkim lu· 
di.ie wzięci z rzeczywis tego życia, . 
a więc: młodzież radziecka - stu­
denci, młodzi inżynierowie, agrono 
mowie, kołchoźnicy. robotnicy, 
przedstawiciele wszelkich rotb:ajów 
pracy fizycznej i umysłowej; a o­
bok nich - przedstawiciele starsze 
go pokolenia, troszkę może 5kłonnt 
do rezCtnerstwa, ale równie pełni 
miłości dla ojci,yzny, dla twórczej 
pracy, jak otaczająca ich młodzież. 
Oczywiście w każdej radó.eckiej 

komedii muzycznej znajdziemy in­
trygę miłosną, obiitującą. w prze­
różne perypetie. Ale nie będzie to 
nigdy bvnalnv fli rt, bowiem „zaba­
wa w miłość" jest dla człowieka ra 
dzie1;:kiego nie śmieszna, lecz 
wstrętna. 

Ak cja wziętej przez nas, ;ako ty­
powy przykład operetki „Trembi· 
la", (nazwa góralskiego instn.:m en· 
tu· muzycznego) toczy się w jednej 
z wsi Ukrainy Zakarpackiej, nie­
dawn o przyłączonej do Ukraiń­
skiej SRR. Autorzy komedii (kom-

pozytor Mllutin, twórcy libre tta -
Czerwiński i Mass) umiejętnie wy­
zyskali góralskie motywy muzycz· 
ne i choreograficzne; na tym barw 
nym tle stworzyli szereg cieka­
wych konflil<tów dramatycznych. 
sytuacji komicznych oraz wspania­
l e zarysowanych postaci. 

Boha terowie operetki to młodziez 
wiejska, pełna radości życia, która 
ga rnie i.ię z entuzjazmem do no­
w ych socjalistycznych form by tu. 
J ej kiercwnikiem jest były żołnierz 
frontowy, Aleksy, k tóry przyjechał 
na wieś w charakterze gościa i dzie 
li si~~ z mieszkańcami ·wiedzą i do· 
świadcze!'l iem w dziedzinie rosyj· 
skiego życia kołchozowego. Aleksv 
porywa za sobą nie tylko mlodzież 
'\iejską, a le starszych chłopów, bn­
rząc ich tradycyjne poglądy na for 
my gospodarki. 

W konflikcie starego z nowym 
zwyci~ża to co nowe i postępowe. 
Główna akcja ,,Trembity'' toczy 

si('. wokół walki o pierwszy -
wspólnymi siłami - założony na 
zhoczach gór ogród warzywny, Re. 
alizację tego projektu chce utrąci-~ 
niejaki Susik, który był dawniej Io 
kajem u miejscowego obszarnik a. 
Susik wymyśla bajeczkę o ,.upio­
r1e" błakaiacvm się jakoby w ok. 

Laureat nagrody stalinowskiej, G. 
Zaiczkin, w roli dziada. l{oszuba 

(operetka „Trembita"). 

licy, przeznaczonej pod ogród. „U­
piora" udaje sam Susik, bez powo­
dzenia - jak łatwo się domyśleć 
Publiczność szczer:ze ubawiona 

perypetiami niefortunnego Susika 
dar:i;y sympatią młodą parę - A­
leksego i energiczną vVasilinę. 

Jak 'v kalejdoskopie, zmieniaj· 
się sceny muzyczne: chóry, duety 
tercety; przeplatają się one ~ tat'1· 
cami, stanowiącymi stylizacjq ludo 
wycb tańców Zakarpackiej Ukfd­
inv. 
Wesołe, tchnące i:adościa. życia 

widowisko cieszy się zasłu:i:onym 

powodzeniem. „Trembita", ,to prnv: 
dziwa perła radzieckiego repcrtu. 
aru opere!kowego, wzór radzie<­
klei komedii muzvcznej. 
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Kronika m. Kutna Nadchodzi okres • • Przedstawiciel Komsomołu z n I W wśród młodzieży sieradzkie! 

1 
Sieradz radośnie obchodził Mię 

dzynarodowy Dzień Dziecka. Szcze 
gólnie uroczyście wypadła akade­
mia w Teatrze Miejskim, której 
program wypełniły występ.'! mw­
cJzieży harcerskh~j. Najwaznie1-
szym momentem akademii było 

Wielka. próba sprawności SOM-ów 
Zadanie członków Partii w walce o urodzaj i o p zyska nie biedoty wiejskiej dla socjalizmu 

WAŻNIEJSZE TELEFO~; 
22...:.. Pow. Kom. M. O. 
31 - Starostwo Powiatowe 
32 - Pow. Zakł. Elektryczny 

Zbliż1dący się okres żniw skupił wok6l przygotc...oań do tej wiel• 
kiej próby sprawno§ci Spółdzielcze Ośrodki Maszynowe naszego wo• 
jew6dztwa. Do akcji żniwnej przystqpi w tym roku większa o 100 
procent ilość o§rodków, anieżeli w roku ubiegłym. W chwili c>bec·· 
ne.1 trwa wytężona pl'aca nad ukończeniem remontów maszyn i:ni­
wnych. które wykonane sq już p:-~eciętnie w 80 proc. SOM·y gro­
madzą materiały pędne, smary, części zamienne i inne artykuły 
techniczne, które będq potrzebnew akcf żniwnej. Tegoroczne zaopa­
trzenie materiałowe SOM-u, 1ak dotychczas, przedstawia sie zado­
walająco, jedynie brak jest szlifierek do ostrzenia noży .żniwnych, 
które można jednak zastąpić zw11klymi toczakami. 

33 - Miejski Posterunek MO intensywnie prowadzona jest rów. 
41' - Straż Pożarna nież praca nad właściwym rozplano. 
50 - Zarząd M.asta Kutna waniem akcji, która w br. obejmie 

102 - Prezydium Pow, Rady dwukrotnie większy area gruntów 
Narodowej I Przygotowania techniczne SOM-6w 

91 - Urząd Zdrowia są więc na ukończeniu i na odcinku 
lOE\ - Pow. Zakł. Ubezp. Wza. ~Y??. nie powinny; "."yłonić się l??wa­

jemnvch. ul. Narutowi· zmeisze trudnosc1 przy rozw1ianlu 
cza Ńr 20 akcji żniwnej zgodnie z planem. 

20 Szpital Powiatowy G;iyb:yśmy traktowali Spół~zi~lcze 
34 Ubezp. Społeczna ~środkt Maszynow~ wyłączme .iako 

7· - Walenta Apteka iednostk.1 o,znaczenm g~sJ?odarczvr:i· 
5? Che · • k' A k to mogl1bysmy okresu zmw oczek1-

- acms a. pt€ a , wać z całvm spokoiem w pt·zekona-
106 - Apte~a „Pod Orłem ' . ni ... , że wykonają one swe zadanie 
89 - Polski Czerwony Krzy2 p ·odukcyjne. Nie należy jednak za-

(PCK) pominać. że SOM to nie tylko warsz 
90 - Pogotowie Sanit. PCK tat produkcyjny. ale równiEŻ ważna 

placówka w toczącej się na •vsi waL 

Redakcja i Acministr. „Głbsu 
Kutnowskiego" mieści się w 
Kutnie przy ul. Narutowicza 2, 
tel 217. 

ce klasowej. W nadchodzącej akcji 
żniwnej SOM-Y mają zadanie nie 
tylko usprawnić zbiór plonów, ale 
muszą także przeprowadzić potężną 
kampanię o przyciągnięcie mas ma-

ło i średnioroln~·ch chłopów I zbliże 
nie ich do socjalistycznego systemu 
gospodarowania. Z'.ldi:niem SOM-u 
jest uświadomienie ma<;om pracują­
cego chłopstwa wyższości zbiorowej 
;.mechanizowanej uprawy ziemi i 
sprzętu zbóż oraz przeciwdziałanie 
w~·ogiej propagandzie bogaczy wiej­
skich, którzy usiłują t'Jdciągac mało 
i średniarolnego chłopa od korzysta­
nia z ·-<;ług ośrodka maszynowe~o. 

Zly byłby taki ośrodek, który by 
p~przestał wyłącznie na wykonaniu 
zleceń, zgłoszonych samorzutnie 
pizez n1ało i średniorolnych chło­
pów, a nierzadko i bogaczy wiejskich. 
·Ośrodek maszynowy musi z pomocą 
Komitetu Członkowskiego zabiegać 
o najpełniejsze wykorzystanie swych 
z~olności produkcyjnych, musi wal­
czyć o to, aby każdy mało i średnio­
rolny chłop, zamieszkujący w zasię­

gu ośrodka maszynowego, korzystał 
z jego usług. Należy 5kończyć z pra­
ktykowanym w czasie akcji siewnej 

botnikiem powinien się czuć odpo- w Pyszkowie ob. Lesiak. Nlewątr:>ll- przemówienie do zgrom;:idmnej 
wiedzialnym za politykę kierownic- wie i w innych ośrodkach są ludzie, dziatwy szkolnej komsomolca 0-
twa Ośrodka, powinien wespół z gro na których oprzeć można pracę ooli- sipowa, który w imieniu K{)lllSt .... 

r.iiidzką organizacją partyjną rozpla- . tyczną ośrodka maszynowego. molu i Pionierów radzieckich ży­
nować właściwą pracę uświadamiaj11 Zadanie przygotowania ośrodków czył członkom ZHP owocnej pra-
. ośrodka. Zadaniem gromadzkich r.'!lszynowych pod wz~lędem polity- cy w organizacji. Przedstaw~ciel 

organizacji podstay:owych oraz ko- "mym do akcji żniwnej jest równie młodzieży radzieckiej był owacvj 
mitetów gminnych będzie przygoto- ważne, jak jego gotow ,ść techniczna, nie przyjmowany przez nas-i:ą mło 
wanie czlonków Partii i bezpartyj- przeto zagadnieniem tym muszą już 
nych aktywistów, pr .. cujących w dziś żvć miejscowe organizacje par- dzież. 
SOM-acł. i będących w Komitetach tyjne, komitetv gminne i komitety W Międzynarodowym Dniu 
Członkowskich, do spełni ~nia poważ ri wiatowe PZPR. ~więta Dziecka harcerze sieradzcy 
nej roli agitatorów w okresie trwania Od właści\,·ej postawy członków złożyli nowe przyrzeczenie i przy 
,. ·c31 i.n1wnej. '<1rtii w SOl\1-ach i Komitetad1 jęli nowe .prawo. Po południu na 
Aktywiści, którzy należycie rozu- ( '!łor kowskich zależy nie: tylko spra stadionie sportowym odbyły się 

mie~ą z.a~anie Ośr.odka Mas~ynowe- W!JY i pomy~lny p~·zebieg,y~ex:wszi:j liczne imprezy, zaś na zakończe­
gc-, 1stmeJą wszędzie Do takich aldy w Plame 6-c10 letmm akc31 zmwneJ, . d . młodzież . dzieci bawiły 
wistów należą mi ~dzy innymi l>iero. al również nasze suk'.!esy w walce I n:e ma . 1 

wnik ośrodka w Rąbieniu, ob. Gto-1 pozyskanie biedoty wiejskiej d' 1 się długo 1 ochozczdo .. ł Pi k 
dzicki, w Gałkówku tow. Ołubek i >praw. socjalizmu. zis aw ac o 

Odwiedziny u junaków SP 

Brygady z Łodzi i województwa spisujq się doskonale 
15 Brygada junaków „Służba Pol­

[ ..:e" pracuie przy budowie h"telu 
: 1..lejarzy i Powszechnego Domu To­
warowego w Poznani..t. Junac„ ci 
oczyjechali tu z ł.o:izi i wojewódz­
twa łódzkiego. 

* • * 
Na malowniczyc'i wzgórzach pod 

.• i>1cej przy budowie osiedla robot­
r.iczego. Junacy tej grupy dostarcza_ 
'" cement i zapraw-: murarską, wy­
kunując dzięki zharmonizowanej pra 
cy - normy z dużą nadwyżką. 

wszy raz w brygadzie SP. Życie obo­
zowe bardzo mu przypadło do gustu, 
stał się aktywnyll' przewodnikiem 
w pracy. Takich jak kol. Tudala, jest 
tu wielu. Biorą żywy udział w pra­
cach koła ZMP, istnieJącego na te­
renie brygady, przodują w pracach 
społecznych. 

Jan Bednarskł. 

Uwaga, słuchacze Wszechnicy Radiowej 
P nnimiem na tle o·' :iecznych mu­
rów dawnych baszt o'. ·onny _h stoją 
rzędem namioty. Godzina czwarta 

Obóz pogrążony jest jeszcze we 

przez niektóre ośrodki maszynowe 
systemem opracowvwani<.. planu za­
mówień za biurkiem, jak to np. dzia ra110 

ło się w Lututowie pow. wieluńskie. śnie. 
g„, gdzi'3 przy biurku optacowano - Pooudka! W~,aw'ilr - n„ ' 

Doskonale spisuja s~~ też junacy, 
zatrudnieni na budowli PDT. Kiero 
wnil tej budowli, technik - ob. Zy_ 
gmunt Hypki ma o nich wyrobione 
Zl'anie: 

- Brygada uzyskuj!' dobre wyni- N r ędz1·a stolarsk1·e 
k' dzięki współzawodnictwu p:rncy - a z 
m:;wi. - .Junacy pracują według no. w uspołecznionych sklenach branży 

W drugiej połowie czerwca odbędą ~zne,i. ra:nowy plan orki i siewu dla każdej plac między namiotami w jednej 
się egzaminy dla słuchaczy I-go kur Inforn~acji u~ziela_ją: 1) Refen:1t gromady, bez udzialu zainteresowa- chwili ~.aroił się. Mycie i gimnasty. 
su Wszechnicy Radiowej - abitu- W:;zechmcy Radiowe.i w Łodzi, Al n)"ch chłopów. Plany te muszą być ka. śniat.:<tr i oo czym iun:-icy óie­
rientów Szkót średnich Ogólnokształ Kościu~zki 40, tel. ~52-50, wewn. 16. sporządzone w poszczególnych gro- i:i.ią się na krótką ogadankę o atu­
cących i Zawodowych. 2) Powtatowe Od?zrnł.v Z. ~- P. (Re- . madach przy udziale wszystkich chJo alnych wydarzeniach .v kraju i na 

wych norm w budownictwie, przewi '1 
dzianych dla pracowników niewy- meiolowej 
kwalifikowanych. t i..~ · 

Obowiązkowe przedmioty egzami- f 0 ·atv ~ształcema. Ideologicznego). ,.ów, a następnie uzgodnione z pla- świecie. 
nacyjne: Rozwój spoleczel'i.stwa ludz Egzaminy dla mnych słuchaczy r.em pomocy sąsiedzkiej, co zapewni O " jzini 6 zaj'?~~dża.i-1 samocho­
kiego. Nauka o Polsce i geografia W. R. (poza ma_turzy.st~m1. z br. s1kol szybki i sprawny sprzęt zboża. wte- dy. które przewożą junaków na miej 

o godz. 14 _koniec robót. Po ju- Zwiększone zapo r7:eu-vwame ~a 
naków przyjeżdżają znów samocho- narzędzia stolarskie, sl< to0110 
dy, które odwożą ich z powrotem do hurtównie Centrali Handlowej 
obozu. Tu czeka już smaczny, posil- Przemvsłu Metalowego do uzu -
ny obiad. Po obiedzie - godzina ci- pelnieńia posiadan\ch asortymen 
szy, przeznaczona nr odpoczynek. - tów n:Jrzę<lzi i do zwiększenia 
Później od 16 do 17 czas przeznaczo Pu!sld, Podstawy ekonomii polity- nego) odbędą się w Jesieni. dy dopiero można będzie mówić o '<: • •' • '•1,.;:iln Ry~zardu 

--------- ::i:;.ełnie:1iu roli politycznej ośrodka Gąsińsl:iego zatl'udniona jest przy ny jest na zajęcia „niemęskie" jak dostaw. 

Robotnicy Fabryki ,,Kraj•• 
w dniu święta dzieci 

maszynowego i usunięciu wyzyski- budowk hotelu kolejarzy. Dzięki ze 
w!lczy z ich lichwiarskim wynajmem sp;:iłowej pracy junacy te.i grupy osią 
sprz~tu rolniczego b edocie wiejskiej. gają 190 procent normy dziennej. 

Stawia to poważne zadanie przed ~yg~unt T?masze:v~ki, junak ZMP 

przyszywanie guzików, cerowanie Sidepy uspołecznione branży 
skarpet, czyszczenie ubrań itp. I z metalowej w miastach. jak r~w 
tym jednak junacy radzą sobie świe- niei sklepy spółdzielni gmm ~ 
tnie. 11ych. zaopatrzon(: zostały ostat 

członkami Partii w Komitetach owiec, .iest kierowmkiem grupy, pra o 17 zaczyna się najprzyjemniej- nio w szeroki asortyment narzę 
sza część dnia. We włi:-snej, wzorowo d-zi do obróbki drzewa. 
1trzymanej świetlicy, znajdują się 

W dniu 3 czerwca r.b„ w fa -1 młodsi wygrywaii zabawki, wy Członkowskich. Powinni oni je uak­
brycznej świetlicy Kraju" odby konane przez robotników fabrY.~ f tvwnić, nadać ich pracy treść poJl-1 
ła się uroczysta a!~'ademia'. zor ki „Kraj". Prócz te~o k.ażde z tyczn.ą i nie dopuścić'. do. tego, ażeb;v 
ganizowana z ol·azji Międ'zyna nich otrzymało cukiNkl, zaku- Komitet Członko:vski rne uczestm-

' - · ' · l · I ł <l k i..~t · h czył w pracach osrodka maszynowe. 

Przodownicy pracy 
z koneckich zakładów odlewniczych 

na wczasach 

ci~kawe pisma ilustrowane, gazety i W sklepach tych zna idu ją się 
ksią7.ki. Junacy .ucz~sz~zają na. ~ur- między_irmymi różncg·o rod:za ju 
sv, podnoszące ich sw1ado:no~c tde- dłuta stolarskie, świdry kręte, 
?l::;g1c_zną! na wolny~ •')()WJetrzu o?-1 ręczne i maszunowe piły do ćię rodoweg-o ~m~ ~ziec rn. pwne z~ s' a ~ . ro~ mczyc · go przy akcji żniwnej. A tego rodza. 

W przemow1enm swym, sekre Po skonczone1 1mp_re~1e, sam?- ju wypadki zdarzały się w czasie wio 
tarka koła Ligi Kobiet, Janina chody fabryczne oaw10zły dz1e- sennych siewów, jak np. ,.,.. Mokrsku, 
Hahnowa naświetliła stanowi - ci do domów. powiatu wieluńskiego, gdzie Komi­
sko i wy~iłld naszego Rządu w Za zorga~izowan~e miłej. im t~t. Członk~ws!ti nawe.t d<;> dnia dzi: 
walce 0 pokój i zapewnienie dal prezy w dmu Sw1ęta Dz1eckti, s1eJszego nie mteresu3e się pracami 
szeo-o szczęśliweo·o rozwoju należy wvrazić słowa uzna - SOM:u1d· . 1 Oś dk" M 

.... ' • · " · · L'd -K b. t ł Spo zie cze ro i aszynowe, 
.dziatwie, ~rzyszłym budowm • ~I~ 1 ze . ~ le · ~.zw as~cza je>ko jednostki niewielkie, ~atrud-
czym soc1ahzmu. Prelegentka łe.1 członkm1om, ktore \yłozyły niające kilku ludzi, w większości wy 
stwierdziła, że żaden ustrój w1ele pr.acy w. wykonam~ cz~- padków nie posiadają własnej or~a­
nie otaczał i otaczać nie móo-ł, pecz2k I 1antow. Nalezą się nizacji partyjnej. Obowiązek w1ę~ 
ani nie chciał tak troskJi wą opi~. również słowa uznania robotni czuwania nad wypełnianiem . zadan 
ka dzieci klasy robofoicze j jak u- kom za ich zrozumienie i czyn politycznych, ciążących na osrod~u 

· " · · ' · · t · k „ p hyl .„aszyn0wym spoczywa na organiza 
stroi soc1al.1styczny. W pai: ną pomoc „'"' e1 a c_11 ..• rzyc . . _ cjach gromadzkich i gminnych, któ-
stwach kap1tahstycznych dz1ec1 n~ stano_\\ isk o dyre~c Jl umozh :.e: winny te wysoce ważne placówki 
robotnicze są obdarte, nierzadko wiło~ zas wykonanie szeregu socjalizmu na wsi otoczyć szczegól-
fobrzą o kawałek chleba. U nas fantow sp?sobem go~p~dar- ną opieką. 
dziatwa jest szczęśliwa ma czym. w działach stolarni l na Członek Partii-pracownik SOM-u 
otwartą drogę do wiedzy.' Słowa rzędziowni. H. J. czy jest jego kierownikiem, czy ro-

Przed kilkoma dniami przodo­
wnicy pracy z Koneckich Zakła­
dów Odlewniczych wyjechali na 
wczasy wypoczynkowe. Spędzą 

oni 2· tygodnie w okolicach Ka­
mienia i Karpacza na [)ol­
nym Śląsku. Wszyscy wczasowi­
cze są zasłużonymi robotnikami 
zakładów koneckich i przyczyni­
li się oni wydatnie do realizacji 
planów produkcyjnych fabryki. 
Dwa tygodnie pobytu na wcza­
sach w pięknych zakątkach nasze 
go kraju da im wypoczynek po 
trudach pracy, do której W}.'Ócą 
z nowymi siłami i z nowym ła­
dunkiem energii i entuzjazmu. 

, (E. D.) 

teresujące słuchaczy. cia. drz~wa, <luzy a~rtymen! 
: waJą się pogadanki na tematy, m I . J • ' • 

Junak Jerzy Tudała, syn małorol- z~-z1erakow wraz z zelazkanu 
nego chłopa ze wsi Rąbień, jest pier- piaszczyzn-ov.rymi. 

Spółdzielni gminnej w Zdunach pod uwagę 
W osadzie Zduny, pow. Lo - Autostradą Warszawa - Po~ 

wicz. odbywają się co środa spę znań prz.ejeżdża ia bardzo często 
dy trzody chlewnej i bydła dla samochody i autobusy PKS 

gminy Bąków. Odi wczesnego i zakorkowanie szosy przez ocze 
ranka wz.dłuż szosy, prowadzą kujące wozy może spowodować 
cej z Warszawy do Poznania niesz.częśliwy wypadek. Nado­

stoi długi rząd wozów, tarasując miar złego, z placu spędu wyjeź 
całkowicie prawą stronę drogi. dżają co chwila wozy po dwa, 

ob. Hahn, zostałv przyjęte przez 
zebranych z wielkim aplauzem. 
Następnym punktem akademii 

było wręczenie dzieciom kolo -
rowych czaoek, wykonanych 
przez członkinie L. K. Gdy 
wszystkie dzieci przystroiłv się 
w barwne czapeczki. orkiestra 
polonezem wezwała ja do tańca. 
Dzieci tańczyły radośnie, po­
pisując się występami i deklama­
cjami wierszyków. 

Łódzka Powiatowa Rada llarodowa 
lub trzy na raz i całkowicie za 
myka ią drogę. Byłoby koniecz 
n'e, aby zarząd gminnej spółdziel 
ni w Zd'unach postarał się o plac, 
na którym rno,żna by było urzą ~ 
dzić postój furman€k. 

Punktem kulminacyjnym zaba 
wv. była loteria. w której na j-

Niegrzeczne 
ekspedientki 

Centrala Tekstylna zajęła przy 
głównej ulicy w Konstantynowie 
lokal, który odpowiednio urządzi 
ła i który, jak się przechodniom 
mogło wydawać, już przed paro­
ma dniami był otwarty. Niestety, 
mimo, że otwarte drzwi zaprasza­
ły do wejścia, klienci spotykali się 
z opryskliwymi uwagami ze stro· 
ny dwóch ekspedientek, które w 
sposób niedopuszczalny wyprasza 
ły ze sklepu, oznajmiając, że sklep 
jest jeszcze zamknięty. Trzeba za 
znaczyć, że na zewnątrz nie umie 
szczono żadnego informującego o 
tym napisu. tak, że przechodnie 
swobodnie wchodzili do wnętrza 
lokalu. 

Konstantynowianie cieszą się, 
że nareszcie Centrala Tekstylna 
pomyślała o nich również. nato­
miast martwią się, że personel 
sklepu składa się z osób nie umie 
jących zachować się kulturalnie i 
zgodnie z obowiązującą ekspedien 
tów skleoowvch grzecznością. 

J. Mikinko. 

• • • 1uz pracu1e w ramach • nowe1 - . •• organ IZGCJI Dobrze by także było, aby w 
dni spędu sklep gminnej spół­
dzielni w Zdunach był ·otwiera 
ny nieco wcześniej. Spęd rozpo 
czyna się o godzinie 7, ·a wielu 
chłopów przybywa znacznie 
wczesmeJ. Oczekujący na od~ 

biór żywca chłopi mogli by do 
konać zakupów w sklepie spół~ 

dzie!czym, gdyby otwierano go 
o g-odzinie 7. a n.ie o 8. 

We wtorek dnia 6 bm. odbyło 
uroczyste posiedzenie Łódzkiej Po 
wiatowej Rady Narodowej, na któ 
rym dokonano wyboru nowego 
Prezydium. Posiedzenie, które jest 
zapoczątkowaniem prac w ramach 
nowej organizacji odbyło się w 
Aleksandrowie na t.zw. sesji wy· 
jazdowej. 

Na zebranie, które miało miej­
sce w centralnej świetlicy Związ­
ków Zawodowych przybyli przed 
stawiciele chłopów z wszystkich 
gmin powiatu łódzkiego, przedsta 
wiciele ludności robotniczej z 
mias t powiatu, a także przedsta­
wiciele terenowych rad narodo­
wych. Z ramienia Wojewódzkiej 
Rady Narodowej obecny był wi­
ceprzewodniczący tow. Kryński. 
Jako przedstawiciel Komitetu Wo 
jewódzkiego PZPR udział w po­
siedzeniu brał tow. Broniarczyk. 
Powiatowy Zarząd ZSL reprezen 
tował ob. Spiewak. Na posiedze 
nie do Aleksandrowa przybył 
przedstawiciel Rady Państwa ob. 
Maszczyk. 

Przewodniczącym Łódzkiej Po­
wiatowej Rady Narodowej został 
tow. Jan Pawlak, dotychczasowy 
starosta powiatu łódzkiego. Wi­
ceprzewodniczącym wybrany zo­
stał ob. Andrzej Władziński, do­
tychczasowy wiceprezes Powiato­
wego Związku Gminnych _ Spół­
dzielni, członek ZSL. Ponadto 
do Prezydium weszli: tow. Leo­
pold Sas, inspektor szkolny na po 
wiat łódzki, ob. Zygmunt Kulbac 
ki - lekarz powiatowy i kierow­
nik PowiatowegO' Ośrodka Zdro­
wia oraz tow. Eugeniusz Kubiak, 
dotychczasowy kierownik biura 
Powiatowej Rady Narodowe.i w Ło 
dzi. Wszyscy wybrani do Prezy­
dium Łódzkiej Powiatowe.i Rady 
Narodowej są ludźmi pochodze­
nia robotniczo-chłopskiego. 

W imieniu nowowybran~go Pre 
zydium Powiatowej Rady Narado 
wej powiatu łódzkiego głos za­
brał przewodniczący tow. Jan Pa 
\Vlak, który oświadczyJ między 
innymi: „Zdajemy sobie sprawę, 
że obowiązki i odpowiedzialność, 
które na siebie przyjmujemy, są 

Po referacie. wygłoszonym przez poważne. 
wiceprze\v-Odniczącego Wojewódz Opierając się na bogatych do­
kiej Rady Narodowej tow. Kryń-1 ~~ad~7.tmiac~ radziecki~h -:- do 
ski ego na temat jednolit?j władzy I sc1słeJ wspołpracy wc.iągn~em~ 
t·a. d terenowych i po u.~':ale"liu pla S7.er~ki aktyw społeczny, wc1ągac 
nu prac na najbliższy okr<:'s, zebra będziemy do procy nowych, cen­
nt dokonali wyboru nowego pre· I nych ludzi spośród robotników 
zydium i chłopów i przygotowywać jeb 

do pełnienia coraz odpowie- I sesji wyborczej. zebrani na obra­
drialniejszych zadań. Spośród dach przesłali na ręce prezyden­
wielu zadań jako najważnej- ta Rzeczypospolitej, tow. Bolesła­
sze podejmiemy pomoc dla mało i wa Bieruta depeszę, w której za 
średniorolnego chłopa w zlikwido pewniają o wytężeniu w~elkich 
waniu na naszym terenie resztek sił w kierunku realizacji tych do 
wyzysku, uprawianego jeszcze niosłych zadań, które przed ra­
przez bogaczy wiejskich i zmie- darni narodowymi postawiła przo 
rzać będziemy do gospodarczej dująca siła narodu polskiego -
przebudowy wsi, rozwijając spół- Polska Zjednoczona Partia Robo-
dzielczość produkcyjną". tnicza. 

Na zakończenie nadzv.rvczajnej (Sak). 

Chłopi kutnowscy ga,n~ si~ 
do S"fJóldzlelczoścl produkcqJne; , 

Sekretarze gromadzkich organi punktów statutów wszystkich 
zacji partyjnych powiatu kutnow trzech typów spółdzielczości pro­
skiego odbyli w poniedziałek se- dukcyjnej. 
minarium ze statutu spółdzielni Istniejące bowiem w powiecie 
produkcyjnych. W wynikłej pod kutnowskim spółdzielnie, aczko}„ 
czas seminarium dyskusji sekre-
tarze zwrócili uwagę na to. że co- wiek jeszcze młode, przekonywają 
raz więcej chłopów interesuje się ich coraz bardziej o słuszności ist 
zagadnieniem przejścia na nowe nienia tej formy gospodarki. Więk 
formy gospodarki wiejskiej, coraz sze zbiory, lepsza uprawa ziemi, 
więcej chłopów zwraca się do nich j oparta na najnowocześniejszych 
z prośbą o wyjaśnienie niektórych zdobyczach technicznych i nauko 

wych stwarzają lepsze niż u ich są 
siadów, gospodarujących jeszcze 
indywidualnie, warunki egzysten 
cji. 
Orientując się z iloścl dotych­

czasowych zJłoszeti towarzysze-se 
kretarze wnioskują, że na terenie 
ich powiatu jeszcze w tym roku 
powstanie kilkanaście nowych spół 
dzielni produkcyjnych, z tego 
pierwsze już w okresie żniw. 

Jel. 

Czytajcie 
I 

I rozpowszechni aj cie „ Gł os11 
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Co pisała prasa łódzka w dn. 8 czerwca 1930 r. 
OFERTY NA BUDOWĘ 
WIEZIENIA W ŁODZI 

W rz:wiązku z rozpL;;arniem konkur­
.ri illa budowę więzienia w Łodrz.i 
„Kurier Łód!lki" poda,je. że juii: po­
nad 30 firm, z calego kraju - zglo­
eiło chęć budowy. 

1,KAROLEK" WRACA NA TRON 
Arcyksiążę Karol w towarzys.twie 

pani Lupescu wrócił do Bukare­
sztu rz. zamia'!'em objęcia b:onu. 

do wystawania po kilkanaście go­
dzin celem otrzymania kontrolnej 
pieczątki. Brak jednej pieczątki -
powoduje skreślenie petenta e ofi­
cja[nej listy bezrobotnych, co auto­
maitycznie powoduje następnie 
wstrzymanie nikłych easilków. 

ze spor!!!_ • - • • • AWF czeka na zapisy 
Mecze llgowe dopiero W nledzlelę NieMwno pisaliśmy o koniecznoś~i 

Dzisiaj entuzjazmujemy się kolarstwem i ... hulajnogami 
Pia imprez sportowych na dzień dzisiejszy przed.stawia. się I się też wydaje, ahy i w Lodzi poprawi 

n ' dość skro~ie. li ~obie stosunek lrrnmck, a co zn, tym 
„Dziennik Łódzki" łącznie z „Ogniwem" organizuj'!! dzisiaj wy~cigl ko- idzie i puukt6w. Xi0 znaczy to wcale, 

larskie o nagrody przechodnie n:i. trasie Łódź-Błaszki-Łódź, które zgroma że pozuail,:kich piłkarzy można lekee. 
dzą. elitę szosowych zawodników Polski. Na. stadionie ŁKS Włókniarza od waży( ::\iewł}tpfod!.' zu~rn;ii~ oni ambit 
godz, 11 odbywać się bę~ propagandowe zawody dla dzieci na rowerkach nie, próbując szczfśChL w •Lo<lzi. Zawo 
oraz na. hulajnogach. Poza. tym odb~d!!! sit wyścigi szosowe dla. posiadaczy dy odbęd:). si\' rm stadiouic LKS 1\1ók 
kart wyścigowych i dla turystów. njnrzo. o gocl/.. 18 j niewą.tplii\'jc zgi'o 

Meta. wszystkich wyścigów znajdować się będzie na. stadionie ŁKS Wlók mndz~ tłum~· wi!lzów, 
niar~a. . Start_ zaś. "'.Y~cigu głó:w1_1ego odbędzie się _o godz, 1~ pr~ed ~ed:Citcją Ogniwo Cracovia. ~potka ~ię Górni­
„Dz1cnn1ka. Łodzk1e~o , ul. Piotrkowska. 96. :r~e odbędzie się wieczorem kiem (Rarllin). J'oza tym w Kmkowie 
o godż. 17,30 rozda111e nagród (lokal ,,Czytelnika. ), odbędą się ·d!.'rby lokalue. Związko. 

:N"u stadionio ŁKS Włókniarza przez I :Mecze ligowe rozpoczynają si~ · do. wiec Garbarnia zmierzv ~we siły z lea 
caly dzic1l oc1bywaG ~ie będą spotk:rnia picro w niedzielę. 'V Łodzi br:-dziem~· derem tabeli Gwardią: Xa Z\,:ycięzcę 
w rnmnch znwodów towarzyskich ŁK8 świadkami meezu li:,{owego: Zwią.zko- typujemy drużynę G1ntrdii, która ma 
Włókniarz - Widzew. W Pabianicach wiec Warta. (Poznań) - ŁKS Włók- najwiek<:zf' •:rause nu zdobycie w tym 

szkolenia r.owych kadr pracowników 
kultury fizyczni>j l sportu i obowiąz-
kn werbowania młodzieży, która w 
tym roku opuściła mury szkolne, na . 
studia do Akadrmii \Vychowania Fi­
zycznego na Bielanach. Vl7 związku z 
tym, przypominamy, że wszystkich 
i:>li:.1.szvch informar;ji dotyczących przy 
jęcia -na tę uczelnię udziela ja: Wo­
jewódzki Komitet Kultury Fizycznej 
oraz komitety powiatowe, jak rów~ 
nież Kuratorium. 

Do A WF przyjmowani będa w tym 
roku kandydaci posiadający dużą ma 
ture: w wieku 18-25 lat. 

Liga CSR 

MINISTER BF.ZROBOCIA 
W Anglii wprowadLZony został u­

rząd Minister.sitwa Bezrobocia. 
Pie<r~ynn ministrem beea-oboc:ia w 
śv.rlecie :- został deputowany Harts­
łlo1,ne. 

„Przestępcy mm1,ą się meldować 
w komisariacie raz w tygodniu -
czyż my ,iesteśmy gorsi, że ~zmusza 
się nas dwa razy w tygodniu do 
kontroli? - p:s7.ą bezrobotni pracow 
nicy umysłowi. 
ZWŁOKI KOBIETY NA TORZE 
Na torze kolejowym pmy ul. Li­

mano~kiego enaleziono zwłoki ko­
biety prze.jecha.nej pmee pociąg. 
Pmy zabitej nie zna,leziono żadnych 
dokumentów ani pieniędzy. 

o godz. 17,:10 odb<;.>ilzie 'il? meez o mi 
stl'zostwo klasy A okr~gt1 lódzkiego po 
mi!'dz;v t11111tej~zy111 Wl(Jkuiarzcm a ze 
społem Erojf'd<.>n z Żychlina, 

uiai:z. 
Poz~'cja gości nie je~t do pozazdro. 

~zczeuia. ~'a ~iedem spotkm1 maj:i- tył 
ko jc>den zaledwie pun.kt. Wątpliwym 

rokn mi~trzostwa Pol~ki., 
Legfa poilejrnuje AKS z Chorzowa.. 

,Jeden z tych zespol6w ma 6, a drugi 
5 puuktów, llfożliwr, że podzielą Ri';l 

PRAG..\, - Sla;-fa. (Prahn) - Sp!!.t 
ta (Prcsov) 2::l (~:1), Karlin - 'l'rni. 
vn :l:l IO:O). l\:oScz~·ce - BohPminll!! 
J :O (l :Ol, Trplicc - Skoda (Pilzno) 
5:3 (:!:2), C.SD (Pilzno) - Vitkovice 
J:2 (O:J). Bnitislavia - ·Żylina 7:1 
(3:0), .ATK - Sparta 3:3 (2:3). 

•••••••••••••••••••••••••••••H• ........... ,„.,,,,„11,„,,,,,,,.................................. one w stolic.v punktami choć więcej 

ZA POł. PENSJI 
,,7..astąpię buchaltera, udadącego 

się na urlop - fla pół pens~i". („Re­
publika"). 

GROŹNA POWÓDŹ 
I w HISZPANil 

Ze zlotu Wolnej Młodzieży Niemieckiej w Berlinie :!:;.~r n:o.i.qt~;;~e zwyci1:stwa posiada 
Ruch rozegrn, mecr. z Górnikiem 

(B,'iom). :Fuworytem jest drużyna go 

W tnhPli prowadzi: 1) Bratislavin. 
- .li pkt., 'tos. bramek 27:13, 2) 
Sparta (Praba) - 15 pkt. (18:11). 3) 
Vitkovice - 14 pkt. (:!5:16), 

CO GRAJĄ 
W KINACH ŁÓDZKICH 

Luna: „Dziei.VCZYlJa e piekła", 
Splendid: .,Pnz.y dmwiach zamknię­
tych", Casino: ,,Kochanka jego ksią­
żGcej mości", Pmed<wioś.nie: .. Pod 
pręgierzem hańby", Kino - Spółdziel 
ni: „Grilesznicy", Ca.pirtol: „Kobiety 
nie do małżeństwa''· 

Miasto Burgos i okolic-z.ne i.vsie zo­
stały całkowicie zalane przez fale 
re.eki Arl-anzon. Elektroi.v"!lia, wsku­
tek naporu wody, przestała praco­
wać. Jest wiefo ofiar. 
PRZY.lEŻDŻAJCIE DO KUDOWY! 

„Republika" drukuje wielkie ogło­
szenie pod nagłówkiem „KUDOWA 
- uzdrowisko dla.· chorób sercowych 
i nerwowych. Przyjeżdiajcie do Ku­
do.wy", (I jedziemy do Kudowy. choć 

BEZROBOTNI A PRZESTĘPCY d-opie1·0 po 20 latach). . 
„Republika" drukuje pe!Jltję bez· ZAMACHY SAMOBOJCZE 

robo~ny~h inteligent~w, k!órzy skar- .w domu prny ul. Stefana 15 popeł 
ią s1ę, ze Urząd Posredmciiwa Pra-

1 
mia samoboj;;two żona robotnika He 

cy zmusza ich dwa razy w tygodniu lenr. Jarczyńska. 

.TEATRY 
PANS1'WOWl 

TEA'l'R 1.1\1. STEJ<'ANA JARACZA 
(ul. Jaracza 27) 

Dziś o godz. 19.15 komedia Micha 
ła Bałuckiego. pt. „Dom otwarty'. 

Bilety ulgowe do nabycia -,,y kasie 
teatru. 

PAŃSTWOWY 
·rEATH l'OWSZECHNY 

PA~STl/OWY TEATR NOWY 
(uL Daszyńskiego 34, tel. 181-30 
Czwartek, dnia 8 czerwca 1950 r. 

c. godzinie 19.15 „.Makar Dubrawa". I 
· ·rEA'ł'H „1'1NOK10" 

(uL Nawrot 27) 
Czwartek, dnia 8 czerwca 1950 r. 
Teatr nieczynny. 

., 

W czasie zlotu na stadiąnie bcrli:dskim odbył się szereg imprez spoi:tor;ych 
z udziałem sportowców radzieckich 1 krajów demokracji ludowej. Na zdję­
ciu finisz biegu na. 200 m, w którym zwyciężył Suchaniew (ZSRR) przed 

Stawczykiem (Polska) 

spodnrzy, czyli Ruch. * • * 
Widzew udaje l'ię do Bydgo~zczy, W lekkoatletveznvclL zawodach Pu. 

ba IJOkonała llr~o 8S:56. gdzie rozegra morz o mistrzostwo dru 
gteJ ligi ir. tamtrj~zym Kole.jarzem. łt • * 
Wątpliwe. aby łodzianie zdobyli choe · :Xa strachockim stadionie w Praił!e 

jcilcn punkt na gruncie l1ydgoskim.„ odb,YI ;.ię w niedzielę wielki zjazd mło 

Poza. t~·m Lechia zmierzy się z Bzu dzi<'ży CSU. Poza występami młodzie 
rą, Kolejarz ('.l'oruń) ZC' Stalą z Sos. ży, brały r6w11id udział drużyny ar_ 
nowca. Zwią.zkowiec (Radom) z Polo mii, lotnictwo, spadochroniarze, moto 
nią ś~vidnicką. i . wreszeie_. Kolejarz I eykMei i kolrirzo. Wielotysię .. czno tłu. 
(O~trow) z Gwardią. i.zczccmską. my przybyły, aby oglądai:· tę imprrzę. 

Sportowcy F .S.G. T. opuścili Polskę 
wywożqc wiele cennych spostrzeżeń i pouczeń 

W lokalu CRZZ odb~·Jo się we wto. 
rPk 6 bnt. poi:cg1rnni!' pif~rian~· i ko-
'i"lrnrz1· l<'SGT kt<irzv zakoilczyli 
s";oje ~y8t<;I•.1' ~' Polse<;. · 

(al. Obrońców Stalingradu 21) 
(tel. 150·36) 

Dziś o godzinie 17 komedia 

TEATR .,ARLEKIN'• 
(ul. Piotrkowska 152) 

Czwartek, dnia 8 czerwca 1950 r. I w 
g-0dzina 15 i 17.15 na seenie letniej 
widowisko pt. „\Ve:;ola maskarada" piłkarskiej kl. A 

S:i moczyPtO>i<: pl'z~·hyl.1- wlar]zc 
~)JOrtu rn·i~zk0wego z ~!"iecprzewoduj. 
czacvm CRZZ Bur~kim i kiHownik.iein 
\\'.vtlz.iału WF i Sportu CRZZ Doło­
wym ua czdr. Obecuy ~~·ł również se 
krl'tarz Gfil(f' Ko~ruan. 

W imieniu ekipy Fl'\G'I', Chuarcl po 
dziękował za niezwyldc ~Prdeczuc przy 
jęcie i gośein{I. jakiej doznali sportow 
cy-TObotnic.1' francu~cy w czasie sim 
go pobytu w Pol~ce, 

im1ierializmem amerykańskim winnil­
cie pamiętać, że macie w na~odzie pol 
skim, w polskiej klasie robotniczej 
szczerego sojusznika. Pobyt Wasz za­
cieśnił więzy solidarności obu narodów 
we wspólnej walce o pokój, Wy spor­
towcy Związków zawodowych Francji, 
podobnie, jak i sportowcy polscy je. 
ateście w wielkim obozie pokoju, któ 
ry łączy wszystkich uczciwych ludzi' 
na §wiecie". 

'l"owarzysząc~~ ekspedycji e.porto~v­
c6~ FHG'l', :;i.:dzia ko:;zykówki Chuard, 
któr~' jest znnn.vm działaczem Z"!'"ią.zko 
wrm. o~wiadczył przedsb1widelowi 
PAP: „Obok znanej w całym świecie 
polskiej gościnności, podziwiałem wspa 
niale tempo odbudowy waszego kraju. 
Jestem pierwszy raz w Polsce, ale wi 
dzę, że na gruzach powstają. nowe do 
my i fabryki. Szczególnie imponująco 
wygląda. odbudowa Warszawy, Zawod 
nicy nasi na każdym kroku spotykali 
się z objawami wielkiej serdeczności. 
Pobyt nasz stał się manifestacją. naro 
du polskiego i francuskiego, Oceniamy 
wysoko wartość Waszego sportu i "'."tie 
my, że rozkwit swój i powszechność 

zawdzięcza. on ustrojowi ludowemu. 

Al. Fredry „ Wielki człowiek do ma­
łych interesów" 

Przedstawienie zamknięte dla 
przodowników pracy PZPB im. Julia­
na l\Iarchlewskiego. 

w raz.ie niepogody „Złota rybka". 
l'EA'l'K .• O:SA •· 

Trangutta ! ·~1 ?72-70 
Dziś o godz. 19.30 „Romans z wo­

dewilu". 

KINA 
ADRIA - Kino nieczynne z powo­

du remontu. 
BAŁ'i'YK (Narutowicza 20) 

„Zdradzieckie Gkały" godz. 
16, 18.30, 21, poranek godz. 11 

BAJKA (F'rauciszkańska 31) 
„Hrabia Monte-Christo" I seria 
godz. 14, 16, 18, 20 

GDYNIA {Daszyf1skiego2) „Program 
a.ktualno;!ci krajowych i zagranfoz 
nych Nr 22" 
godz. 11, 12, 15, 16, 17, 18, 19, 20, 
21 

HEL - dla młodzieży (Legionów 2) 
„Program składany" (Dzieje je1-
nej obrąc:zki", „Słoń i Mrówka", 
„Noc N'oworoczna", „Mistrz nar­
ciarski", „Kim zostanę", godz. 14, 
16, 18, 20, poranek godz. 12 

MUZA (Pabianfoka 173) 
„Droga c'.Ó sławy" 
godz. 16, 18, 20, poranek godz. 11 

POLONIA (Piotrlwwska 67) 
Kino nieczy1me z powodu remontu. 

PllZEDWIOśNTFJ (Żeromskiego 76) 
„Zagubione dni" 
?;Odz. 15, 17 .30, ::!O, poranek godi;. 
11 

lWHOTNJK (Kilińskiego 1'78) 
,,Płomień Nowego Orleanu" 
godz. 16, 18, 20 

ROfilA (Rzgowska 84) 
„Hrabia Monte-Christo" II seria. 
godz. 16, 18, 20. p01·anek godz. 11 

REKORD !Rzgowska 2) 
„Nieodrodna córka" 
godz. 15.30, 18, 20.30. 

Program audycji 
na dzień 8 czerwca 1950 r. 

6.50 Pocz. audycji; 7.00 Audycja 
dla wsi; 7.15 Uwertury; 8.00 Dzien 
11ik; 9.00 Muzyka org·anowa Bacha; 
!J.30 „Concerti Gros.si Haendla"; 
10.20 „Wieś tańczy i śpiewa"; 10.30 
„Zygmunt Noskowski" - poemat 
1:1ym.foniczny; 10.45 „U naszych 
twól'ców"; 11.10 (Ł) Muzyka pol­
;;ka; 11.57 Sygnał i hejnai'; 12. l5 
iŁ) Koncert popołudnioi.vy; 13.15 
Niedziela na wsi; 14.00 „Ballady pro 
wansalsh.-ie"; 14.20 Muzyka iudowa; 
14.45 Proza; 15.00 Lekkie melodie; 
15.15 „Kije samobije"; 16.00 Dr.ien­
nik; 16.20 „Nasze chóry śpiewają."; 
H1.50 Odpowiedzi fali 49; 17.00 Kon 
cert z Wrocławia; 18.00 „Lato w 
Noli.ant" - słuchowisko; 19.00 K001 
cert kameral..y; 20.00 Dziennik; 
20.40 (Ł) Wiersze M. Konopninkiej; 
21.00 ~Melodie świata; 21.30 Repor­
taż dźw~kowy z meczu tenisowego 
Irlandia - Polska; 21.50 (Ł) Muzy 
ka; 22.20 Koncert z Krakowa; 23.00 
Ostatnie wiadomości; 23.15 „Na do­
branoc". 

STYLOWY (Kilińsldego 123) 
„Dzwonnik z Notre Dame" 
godz. 15, 17.30, 20 

śWIT (Bałucki Rynek 2) 
,.Młoda Gwardia" I seria 
godz. 16, 18, 20 

TĘCZA (Piotrlcowska 108) 
„Urodzony w październiku" 
godz. 14.30, 16.30, 18.30, 20.30 

TATRY (Sienh"iewicza 40) 
„Kłopoty referenta Trziszki" 
godz. 15.30, 18, 20.30, poranek go­
dzina 10.30 

WISŁA (Daszyńskiego l) 
„Kłopoty referenta Trziszki" 
godz. l<i, 18.30, 21, poranek godzi 
na 11 

WŁóK.NI ARZ (Próchnika 16) 
„Legitymacja partyjna" 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 
poranek godz. 11. 

WOLNOść (Nap:órkowskiego 16) 
„Zwycięski powrót" 
godz. 15.30, 18, 20.30 
poranek godz. 11. 

ZACHĘTA (Zgierska 26) 
„Siostra lol,aja" 
godz. 16, 18, 20, poranek godz. 11 

Zwiedzający Muzeum Krajo­
znawcze w mieście Konotopie 
długo zatrzymują się przed ga~ 
b1';>tką, w ki.óre.i wystawiono eks 
ponaty, nadesłane przez boczc­
czańską szkolQ średnią. 
Czegóż bo nie ma w tej gablot 

ce! Snopki żyta, pszenicy, owsa 
i jęczmienia, o kłosach dwukro· 
tnie większych otl zwykłych; kiś 
cie kukurydzy z 12 - 14 kaczana 
mi, słonecznik - olbrzym, nasio: 
na ziół, wal'zyw i kwiatów; słoi 
ki. zawierające zakonserwowa­
ne owoce i jagody, ogromnych 
l'ozmiarów główki kapusty, mar 
chew, ogórki, buraki... wszystko 
wyhodowane przez samych u­
czniów. 
Szkoła w Boczeczańsku posla 

da 3 - hektarową działkę do­
świadczalną i 20 - hektarowy 
park - rezerwat. 

Dyrektor szkoły, Anatol Jer­
·molenko, od 30 już lat wykłada 
biologię. Wielki entuzjasta, uta 
lentowany pedagog i doskonały 
organizator - własnym przykła 
dem pobudza nauczycieli, ucz­
niów i kołchoźników do coraz to 
no-1.\'ych osiągnięć. 

- Najważniejszą rzeczą w na 
szej pracy - mówi Jermolenlw 
- jest, by od najmłodszych lat 
zaszi::zep1ac uczniom światopo­
gląd materialistyczny. Realizację 
tego zadania ułatwia. w duże~ 
mierz-e właściwy sposób wyid:1-
da.nia nauk przyrcdniczych. Nie 
tl'olno ograniczać się jedynie do 

Po mistrzostwach piłkarskich kła 
sy A, leaderzy tabeli będą staczać 
boje o we.iście do drugiej klasy pa1i. 
stwo\vej - w czterech grupach. 

Do grupy r.iierwszej należy Poz­
naf1, Wrocław, Szczecin, Gdańsk i 
Pomorze. 

Do drugiej: Warszawa, Łódź, Ol 
sztyn, Siedlce, Białystok. 

Do trzeciej: Śląsk, Opole, Często­
chowa, Kielce, Radom. 

Do czwal"tej: Kraków, Zagłębie, 
Rzeszów, Przemyśl, Lublin. 
Drużyny rozgrywać będą w swej 

grupie po dwa spotkania (mecz i 
rewanż). W wypadku uzyskania 
przez dwie drużyny rói.v"!lej ilości 
punktów o pierwszym miejscu -11 
grupie decydować będzie trzecie 
spotkanie na neutralnym boisku, 
przy czym gospodarzem będzie 

PZPN. Gdyby równą ilość punktów 
uzyskały trzy lub więcej zespołó·,Ą,' 
o pierwszym miejscu decyduje le­
pszy stosunek bramek. 
Łodzian interesuje najbardziej 

grupa druga. Tak się złożyło, że 
mistrz naszego okregu będzie mu­
siał stoczyć bój z silnym zespołem 
warszawskim - Gwardią. Inni prze 
ciwnicy tej grupy to dostarczyciele 
punktów i bramek. Mistrz Łodzi je 
śli chce wejść do drugiej ligi, mu­
si z Gwardią w Łodzi wygrać a w 
stolicy zremisov„·ać, wówczas zdobę 
dzie pierwszą lokatę w tabeli gru­
powej. 

A oto kalendarzyk spotkań dru­
giej grupy: 

2. 7. Olszi-yn - Warszawa, Biały 
stok - Łódź 

9. 7. Łódź .:_ Olsztyn, Siedlce -
Białystok, Szermierze łódzcy 16. 7. warszawa - Łódz, 01sztyn 
- Siedlce. 

nie próźnują • •. 23. 7. Warszawa 
W sobotę w sali „Ogniska" rc.7po- Łódź - Siedlce. 

czynają się o godzinie 17 ciekawe za- 30. 7. Siedlce - Warszawa, Biały 
wody sze1miercze kobiet. Będzie to stok - Olsztyn. 
„Pierwszy Krok" naszego powojenne 6. B. Białystok 
go narybku, który przez szereg lat I Siedlce - Łódź. 
szkolił popularny fef:htmistrz Urbal'i.- 13. 8. Olsztyn - Białystok, War-
~ki. Ezawa - Siedlce. 

Białystok, 

Warszawa, 

w· imieniu n""odników przemówił 
najmłod~zy ucze~tnik. bokser Treilfo, 
po <·r.ym zabrał ' glos kierownik c>kspe. 
11y<·ji, rril, llonsean/1trderaznjąc, że po 
bvt w PoJ,cc ua zaw~zo pozo•tnnfo w 
pamię<'i wsz.1·~tkicb ucze~tnikuw. Po. 
dziwialiśmy - stwierdził red. Rousea.u 
- wasz wielki wysiłek w odbudov.-ie 
kraju. Widzieliśmy wspaniałe urzą.dze 
nia. sportowe, wśród kt6rych z podzi. 
wem zwiedzaliśmy Akademię Wycho­
wania. :Fizycznego w Warszawie, 

W Polsce Luclowej dąż;Jcej do socja. 
!izmu sport staje się powszechny i ma 
doskonałe warnnki rozwoju dzięki opie 
ce Rządu. Pobyt nasz, zacieśnił jesz- Po powrocie do Francji na ter~nie 
cze bardziej więzy przyjaźni łączące mojej pracy - w związkach zawodo. 
narody polski i francuski, - przyjat- wych podzielę się wrażeniami z Polski, 
ni, której nie rozbiją; faszystowskie która na zawsze pozostanie w mojej 
rządy Francji. pamięci, ja.ko kraj wyzwolony z ka.pi 
że!?naj~ gogci, wiceprzcwodniczq.cy I ta.J.izmu, kraj, z którego brać będzi&­

CRZ7i Bur~ki powiedział: „,vracając my przykład, jak pracować i budować 
do Francji, w której naród walczy z nowy ustrój", -

Siadem naszych artykułów -
L.O.Z.B. UJqja.śnia ••• 

Na starcie „Pierwszego Kroku" sta 20. 8. Łódź - Warszawa, Siedlce Vv związku z zamieszczoną przez 
nie 16 młodych zawodniczek. W ra- - Olsztyn. nas wczoraj uwagą, li:e ceny biletów 

tych uprawniają do zajęcia miej:;c, ie 
tak powiemy „ekstra", to jest miejsc 
w loży- i w pierwszych czterech nę­
dach ławek tuż wokół ringu (miejsca 
nl>merowane). 

mach mistrzostw odbędzie s~ę szereg 27. 8. Warszawa - Olsztyn, Łódź na mecz pięściarski Śląsk-Łudź są 
pokazów, a mianowicie: walka na ba. - Białystok. \za wvsokie dla świata pracy, otr.lyma 
fJnety, oraz walki w szpadzie, szabli 3. 9. Olsztyn - Łódi, Białystok- JE.my wczoraj od ł,OZB wyjaśnienie 
i florecie. Siedlce. w lej sprawie. Bilety w cenie .3Ci0 zło 

teoretycznego studiowania przy ciekawe doświadczenia z pszcnI 
rod.y; należy tak przygotować u- cą gałęzistą, której nasiona prt:'/ 
czniów, by potrafili zdobytą w\e wiózł dyrektor szkoły z Moskwy, 
dzę stosować w życiu. Personel od prof. Łysenko. Celem jej do-
na.uczycielski naszej szkoły do- świadczeń jest wyhodowanie ozi 
lda1ła wszelkich starań, by wy- me.i pszenicy gałęzistej. 
chowankowie nasi po ukończemu W roku ubiegłym po raz pierw 
studiów mogli w praktyce stoso szy zasiano w okręgu konotop-
wać zdobyte wiadomości. skim kukurydzę. Szkoła postano 

Oto jak np. odbywa się w szko ·wila opracować najbardziej wy-
le nauczanie biologii. dajną metodę uprawy tej rosli-

Omawianiu każdego zagadnie ny; w wyniku zebrano po 12 -
nia w te.1 dziedzinie towarz.ys~ 14 kaczanów z każdego krzewu 
badania. i doświadczenia labora kukurydzy. 
toryjne oraz praktyczna. praca w Szkoła w Boczeczańsku pier;.v 
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rolnictwie. Ue:tniowie otrzymują 
zadania domowe, które wykonu­
ją na przydzielonych im dział­
kach. W ciągu roku szkolnego 
każdy uczef1 prowadzi własny 
dziennik obserwacji, który daje 
obraz metod jego pracy i osią· 
gni.ęć. Tą drogą wyrab:a się w 
uczniu :inicjatywę i zmysł obser 
wacyjny, zamiłowanie do pracy, 
świadomy stosunek do zjawisl• 
przyrody. 

!ł:mna. Łuczenko ma lat U. 
Jest to bez wątpienia przyszły se 
lekcjoner. Przeprowadziła. 011:1 

sza w kraju radzieckim uzysk.1 
la wspaniały urodzaj czuml:iy 
(trawy podobnej do prosa). Swo 
je dośi.viadczenia w tej dziedzi­
nie przekazała okolicznym k.:ił­

chozom. 
Słuchacze szkoły zdobyli cen -

ne doświadczenia w zakresie bo 
dowli warzyw i owoców. Na 
działkach szkolnych wyhodowa 
no morele, skrzyżowano dynię z 
tykwą, ulepszono różne gatunki 
warzyw, wprowadzono dc§wiad 
czah1ą hodowlę winogron miczu­
rinowskich. 

Również nauka innych przed 
miotów związana jest ściśle z 
praktyką. Tak np. na lekcjach 
rosyjskiego, obok studiów jęz:rko 
wych i studiowania. historii lite 
ratury, uczniowie uczą się prowa 
dzić prot-Okóły zebrań, korespon­
dencj~ w sprawach urzędow~·ch 
itd.; przy nauce fizyki zapozna.Ją, 
się z konstrukcją maszyn rolni­
czych. ze sposobami przeprowa­
dzania ich remontu, z metodami 
budowy elektrowni wiejskich 
i tp. 

Personel nauczycielski zorga 
nizował dla pobliskich kołcho­
zów wszechnicę odczytową. Zi 
mą. wykłady odbywają. się w klu 
bach kołchozowych, latem - w 
obozowiskach polnych. 

„,!\Toiny czas - mówi dyrektor 
szkoły - uczniowie· poświęcają 
rozsądnym rozrywkom. 1\-lamy 
rozmaite kółka: kółko studiowa 
nia biografii towarzysza Stalina, 
kółko literackie, dramatyczne, 
muzyc~e, historyczne, biologicz 
ne, chór itp. DzieWC'.lęta uczą. się 
ponadto gospodarsiv.ra. domowe 
go i robót ręcznych. Młodzież wy 
daje własne czasopisma., w któ 
rych zamieszcza. wiersze, opowta 
dania, kronikę szkolną itd." 
Rząd Republiki Ukraińskiej na 

dał szkole w Boczeczańsku łytuł 
wzorowe.i szkoły wiejskiej. Na 
zaszczytny ten tytuł szkoła n• 
służyła w całej pełni. 

Ceny pozostałych miejsc są wbści­
wie normalne i wynoszą: miejsca sie. 
dzące (ni.enumerowane) - 250 zł, sto­
jące 100 zł i uczniowskie 50 zł. 

Na szczęście dowiadujEmy si~. że 
tych miejsc „ekstra" ;est bardzo ogra 
niczona ilość - 60 w lożach i okola 
500 przy samym ringu. 
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